
Problemy fizyki i techniki 
reaktorów jądrowych · 

Międzynarodowa 
konferencja 
w Warszawie 

W poniedziałek rozpoczę 
la się w Warszawie V kon 
ferencja fizyki i techniki 
reaktorów badawczych. Re 
prezentowani są na niej na
ukowcy i eksperci z Buł
garii, Czechosłowacji, 
KRL-D. NRD, Rumunii, Wę 
gier i Związku Radzieckie
go. W char&kterze obser
watorów uczestniczą w kon 
ierencji specjaliści jugosło
wiańscy. Gcspodarzy obrad 
- polskich atomistów -
reprezentują naukoKcy z 
Instytutu Badal'1 Jądro
wych w Swierku. Bjura 
Projektow „Proatom", In
stytutu Fizyki Jądrowej i 
Instytutu Techniki Jądro
wej z Krakowa. 
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Nowości technicznych więcej niż tysiąc 
Wartość maszyn i urządzeń: 28 mld. złotych 

Ponad sto linii produkcyjnych montażowych 
"'yjadą na szosy 10-tonowe „Jelcze" z silnikami „Leylanda" o mocy 200 Kl\I, 

„Stary" model 200 I 244 (terenowy) z silnikami wysokoprężnymi, autobusy 
„Sanok" również z silnikami licencyjnymi. Rolnictwo otrzyma do dyspozycji no
wy typ ciągnika o mocy 75 KM („U-375"), powstający w wyniku współpracy 
polsko-czechosłowackiej. Włókniarze zaopatrzeni ·zostaną w zestaw trzech wy
soce wydajnych maszyn budowlanych według zagranicznych wzorów, elektro
nicy - serię diod i tranzystorów krzemowych; ptacownicy wielu branż - na
rzędzia z napędem elektrycznym; ośrodki technik~ obliczeniowej - analogową 
maszynę „Elwat" i matematyczną „Odra 1304". 

Oto niektóre tylko z 1100 elektrotechnicznych resor-
nowości technicznych tu MPM. 
'hrprowadzanych do produ- Wartość nowości szac.o-
kcji seryjnej w ostatnich wana jest na sumę prawie 
latach pięciolecia przez wy- 28 miliardów złotych, co 
twórnie maszyn i urządzeń stanowi niemal 10 procent 

obróbki cieplne.i, powierz
chniowej, wyk011czającej. 

22 ~ 71 izb mieszkalnych - dwa tygodnie przed terminem 

tódzcy budowlani u mety 
"' 14 grudnia łódzcy budowla· 

ni wykonali zadania Narodo
wego Planu <.so;podarczego w 
zakresie budownictwa n1ie· 
szkaniowcgo, sz.kulnego, przed 
~zkoli i żłobków oraz elewa.· 
cji. JPst to równoznaczne z 
\'ty buctowan1c111 2'!.5il i~b mie• 
szkalnych (121 ponad plan). 
Do kol1ca roku paedsiębior· 
stwa podległe ŁódLkiemu Zj" 
dnoczeniu Hudow111ctwa odda
dzą dodatkowo jeszcze 130 
izb. Ponadto oddano do użyt
ku już 31 sierpnia 3 szkoły. 
\\'Znie s;ono •1 p1'7.t>clsztiola i 1 
żlohek. :-.a najbardziej wysu• 
niętych OS.irdłach, a 111ianowi„ 
cie na Teofilowie i Dąbro
\\ ie wybudowano przed ter· 
1nine1u wst.ystkie pawilony u• 
slugowe i handlowe. 

Co cllaraktcry1.11Je tegorocz• 
ne budownict.wo 1nie:;zkanio· 
we? Zaledwie 17 proc. podłóg 
- to po<llogi ksylolitowe, w 
porównaniu do 6Q proc. w 
J965 r. Te niepopularne w 
Łodzi podlo;;i wyparły parkie 
ty zastosowane w bież. roku 
w 3ó prilc. (w 1965 r. w 21 
pror.) i podłogi z płytek 
PCV. Polożono ich w b1ez. 
1·oku w 41 proc. oddanych 
izb. 1'ie buduje się JUŻ mie 
szkań w"ększych z kuchniami 
bez okien i zaleilwie w 6:1 
łazienkach zainstalowano „ku 
cówki" w porównaniu do 1.600 
w 1965 r. 

21 proc. lódzkiei:o budowni· 
ctwa. mies:i:kaniow ego to bu· 
downictwo wysokie (11-12 kon 
<lygnacji), Oddano w bież. ro 
1.:u 12 takicb wysokościow· 
cow. 

!"a wyróżnienie zasługują 

Graficzne, Zakłady Radiowe, 
Instytut Przemysłu Włókien 
Sztucznych, bielnik ZPB im. 
!\Iarchle,vskiego, „Artech", 
„11·an1ed,, itd. 

Do wcześniejszego 11·ykona• 
nia. zadań produkcyjnych 
przez naszych budowla~yc_h 
przyczyniły się niewąt11hw1e 
podjęte celem uczczema V 
Zjazdu PZPR liczne i cenna 
zobowiązania. 

(AP) 

l okazji historycznych rocznic 

Pozdrowienia 
od KC KPZR 

z okazji jubileuszu 50• 
lecia utworzenia KPP I 20 
rocznicy powstania PZPR 
do Komitetu Centralnego 
pa1·tii przesłana została de
pesza z pozdrowieniami od 
KC KPZR. 

Delegacja NfWWP 
u dala • 

się 

do Paryża 
------------------ wartości produkcji global-

Wizyta 
u min. Gromyki 

następU Jt\Ce przellsięluorstwa: 
tradycyjnie już Łódzkie Prze<l 
siębiorstwo Budownictwa U· 
prze1nysłowioncgu, które o 
wykonaniu roczni'ch zadań za 
meldowało G lislupada, Lódz· 
kie Przedsiębiorstwo Rudow• 
nictwa \\ ielkoplytowego „Dą 
browa" - 23 listopada i ŁOdz 
kie Przeds:ębiorstwo Budow• 
nic!wa Miejskiego nr 3 - 13 
grudnia. 

W poniedziałek opuściła 
Moskwę, udając się do Pa
ryża dla wzięcia udziału w 
rozmowach, oficjalna dele• 
gacja NF"WWP na czele z 
członkiem prezydium KC 
Frontu Tran Buy Khiem. 

Represje policji wobec stu~entów 
nej tego przemysłu w la
tach 1969-1970. l\1iarą na
rastania nowoczesności 
dóbr inwestycyjnych i ar
tykułów trwałego użytku 
w przemyśle maszynowym 
jest zmniejszenie udziału 
wvrobów technicznie prze
starzałych zakwalifikowa
nych do grupy „C" do 2 
procent udziału w roku 
1970. Ponad 140 nowych 
maszyn i urządze11 zaproje
ktowano specjalnie dla po
trzeb eksportu, według gu
stu i wymagań zagranicz
nych odbiorców. 

Minister spraw zagranicz
nych ZSRR A. Gromyko 
"(lrzyjął w poniedziałek p.o. 
1ninistra spra\\' zagran1cznycb 
<:zecboslow„cji v. Pleskota. W Meksyku aresztowano 800 osób \V szczerej, przy Jac1elsk1eJ 
rozmowie poruszono szerok.1 
krąg zagadnień stanow1ącycn 
przedmiot wzajemnego zalnt~
resowania. 

z obiektów budownictwa 
przemysłuwcgo do dnia. Ił 
grudnia oddano m. in. Central 
ne J.ahoratorium Pnemyslu 
Odzlei.o\\ ego, Lódzkie Zakłady 

Delegacja przebywała W 
Moskwie od 15 grudnia. 

Ponad 800 osób zostało 
aresztowanych w związku z 
kolejnymi demonstracjami 
studenckimi w stolicy Me-

60 łat 
lwiąrku lawodowego 
Metalowców 

I 
Związek Zawodowy Me· 

talowców w Polsce jest 
jedną z najstarszych or
~aniacji tego typu w kra 
JU. ~ie w t1rn1 dziwnego 
specyfika. w1elkoprzemys10 
we,j produkcji sprawiła, i:i: 
ludzie tego zawodu nale
żeli zawsze do najbar
dziej świadomego odłamu 
klasy robotniczej. 

Pier\hze zapiski mówią
ce o rodzeniu się ruchu 
związkowego wśrOd meta-
lowców łOdzkich pocho-
dzą z roku 1905. \Vszak· 
te dopiero w 3 Jata póż· 
niej powstała formalni" 
rzecz biorąc organizacja 
skupia.ląra wówczas ok. 
2,6 tys. ludzi. 

Byt to okres ostrej wal 
ki klasowej o prawa po
lityczne oraz poprawę wa 
runków ekonomicznych i 
socja1nych. Działalność, kil 
kakrotnie zresztą de!egali· 
zowanego Związku Meta· 
lowców, w okresie międz.y 
wojennym, zarówno w 
Polsce, jak l w Łodzi, zna 
czona jest strajkami i d"' 
mon st racjami, niejedno
krotnie krwawo tłumiony 
mi przea ówczesne wła
dze. 

Także w okresie okupa· 
cji hitlero•nkiej metalow· 
cy czynnie walczyli o 
wolność, ponosząc znaczne 
ofiary spośrócl swoich s:z:e 
rPg6w. Po wyzwoleniu za§ 
cl, którzy przeżyli, wraca 
li natychmiast do swoich 
już fabryk, by uruchamiać 
podstawową dla funkcJono 
wania gospoduki narodo· 
wej produkcję. 

Dziś z okazji pięknego 
jubileuszu 60-lecia dzialal
noś~i Związku Za wodo we 
go l\k.z.lowców, ponad 50· 
t}•Sifg.1;ru~j rzeszy pracow
nikt.\v przemysłu elektro
mas~yn•iwego Łodzi i wo-
jewództwa, przodujących 
w pracy i inicjatywach 
sp&Jecznych, życzymy 
wszelkiej pomyślności„. 

Jubileuszowa 
akademia 
~Dziś, 17 bm. o godz. 15 roz· 
pocznie si<; w sali Państwo-. 
wej Operetki uroczysta akade 
mia zorganizowana przez ZG 
zz l\le!alowców z okazji 60· 
lecia Związku Zawodowego 
l\1etalowców w Polsce. 

Po referacie okolicznościo· 
wym zasłużeni działacze zwią 
zkowi ud~l<orow3ni zostaną 
wysokimi odznaczeniami pań· 
at wo wy mi, 

ksyku. Oddziały wojska i 
policji otoczyły rejon uni
wersytetu, aby nie dopu
ścić do marszu dziesięcio
tysięcznej rzeszy studen
tów, którzy zamierzali udać 
się na politechnikę. De
monstranci proiestowali 
przeciw aresztowaniu w o
statnich dniach przywód
ców meksyka11skiego ruchu 
studenckiego i domagali się 
ich uwolnienia. Zolnierzc 
i policjanci stłumili demon 
strację w rejonie uniwersy 
tetu oraz mniejsze zebra
nia młodzieży w innych 
szkołach stolicy Meksyku. 
Do akcji użyto także woj
skowych helikopterów, kon 
trolując przy ich pomocy 
sytuację w mieście. 

Delegacja 
uczonvch słowackich 
w Mosklvie 

Czlvarty blok elektrowni 
,,Pątnów'' w eksploatacji Nowoczcsno.ść do proce

sów wytwarzania w11ie.sie 
ponad sto linii wytwór
czych i montażowych 
automatycznych, półauto
matycznych taśmowych .i 
potokowych - oraz ponad 
150 agregatów wieloczyn
nościowych. Zaprojektowa
no też na ten okres upow
szechnienie zastosowań 
techniki laserowej przy 
cięciu i spawaniu, wprowa
dzenie nowoczesnych metod 

I 

Na zaproszenie Komitetu Ra 
dy Ministrów ZSRR do spraw 
Nauki i Techniki przybył w 
dniu 16 bm. do Moskwy za
stępca przewodniczącego Sło
wackiej Rady Narodowej, prze 
wodniczący komisji tej rady 
do spraw techniki. J. :\Iarko, 
na czele grupy uczonych i spe 
cjalistów; 

Budowniczowie drugiej co do wielkości w kraju 
elektrowni „Pątnów" w Zagłębiu Konińskim urucho· 
mili czwarty z ko. ei w tej siłowni blok energetyczny 
o mocy 200 MW. Po rozruchu turbozespołu, urządze
nia energetyczne poddane zostały synchronizacji. Do 
krajowej sieci pcplynęła w nocy z niedzieli na ponie
działek energia elektryczna. 

Wydarzenie jest znamienne dla naszej energetyki, 
gdyż w skład uruchomionego w „Pątnowie" turboze
społu wehodzi, obok radzieckiego generatora z L~nin
gradu, polska,200-megawatowa turbina. Jest to pierw
sza maszyna tak wielkiej mocy, wyprodukowana w 
elbląskim „Zamechu" na licencji radzieckiej. 

5 agentów 
schwytano na 

CIA 
Kubie 

j Amerykański 
korespondent 
usunięty z CSRS 

Turbozespół wstępnie obciążono do kilkudziesięciu 
megawatów. Po uzyskaniu nominalnej mocy 200 MW, 
pątnowska siłownia osiągnie wkrótce łączną moc 800 
MW. W przyszłym roku elektrownia wzbogaci się 
o dalsze dwa bloki energetyczne Po 200 MW każdy 
i uzyska 1200 megawatów ogólnej mocy. 

Przed kilku dni<im! kubań
skie władze bezpieczeństwa 
zatrzymały I aresztowaly 5 
k_ontrrewolucjonistów, którzy 
melegalme wylądowali na poł 
nocnym wybrzeżu Kuby, w 
prowincji Plnar del Rio. Na 
czele 5-osobowej grupy stoi 
46-letni Antonio Manuel Ro
driguez Lorenzo. Kontrrewo
l ucjoniści przybyli z Florydy 
n~ pokładzie szylJkleJ moto
rowk1, w10ząc m. in. broń rę 
czną, granaty i amunicję. 
Przyznali, te działali po:i 
auspicjami CIA. Trzech spo-

śród zatrzymanych uciekło nie 
legaln ie z Kuby w latach 1964 
-1967. Dwaj sposród nich w 
okresie pobytu w Stanach 

Zjednoczonych aktywnie dzia
łali w organizacji „Alpha 66", 
która wspólnie z CIA organi
zowała wiele akcji wymierzo 
nych przeciw Kubie. Zatrzyma
ni kontrrewolucjonisci stwier 

dzili, że celem icll nielegalne 
go przyjazdu na Kubę było 

W dniu 16 bm. Ministerstwo 
Spraw Zagranicznych CSRS 
opublikowało komunikat po
wiadamiający, że anulowano 
akredytację korespondenta 
„New York Times" w CSRS, 
Tadeusza Szulca, oowicm na
ruszył on status koresponden
ta zagranicznego, zbierając 
tajne in!orrnacje wojskowe i 
usiłując przekupić w tym ce
lu niektórych obywateli cze
chosłowackich. Tadeusz Szulc 
został uznany za persona non 
grata i polecono mu opuścić 
terytorium Republiki. · 

Ostatnie przygotowania 
przed lotem „Apollo-8" 

prowadzenie sabotażu i in-
nych akcji, wymierro-nych 
przeciw rewolucyjnemu rzą· 
dowl Kuby. 

Ekspozycja 

\V Tel-A"1i"\Vie 

w poniedziałek rozpoczęły 
się na Przylądku Kennedy'ego 
ostatnie przygotowania przed 
mającym nastąpić w sobotę o 
i:odz. 12.51 czasu GMT star· 
tem potE:żnej rakiety „Saturn 

bollski ej • 
OSI 

OJ własnego korespondenta w Wiedniu 

Ukazu~ący się w Wiedniu syjonistycz- turalnych oraz„. międzyludzkich stosun- zorganizowanych przez ten koncern w 
ny mlesu:cznlk ,,Neue Welt" poświęcił ków NRF z Izraelem. Bo11ski minister marcu 1969 roku w Kolonii, Hamburgu. 
w swoim grudmowym numerze wiele zapewnił też swych rozmówców z Tel Frankfurcie, Dortmundzie, Duesseldor-
miejsca rozwojowi stosunków między Awiwu iż normalizacja stosunków mię- f!e i Bonn. W domach towarowych 
Izraelem a NRF. Opisując przebieg nie- dzy NRF a państwami arabskimi nie „Kaufho!" ur7.~dzone zostaną w czasie 
dawnej wizyty w Izraelu ministra spra- może nastąpić kosztem stosunków Nh• ,.tygodni" ekspozycje młodych plasty-
wiedliwości NRF G. Heinemanna, „Neue z Ir.raelem. Ministrowi Leberowi w ków izraelskich. 
Welt" przytacza /ego oświadczenie, że czasie pobytu w Izraelu towarzyszyli Ukazujący się w języku polskim w 
młoda generacja zraelska nie zachowa· m. in. premier rządu krajowego Hesji Izraelu dziennik „Nowiny i Kurier" 
la żadnych uprzedzeń w ~tosunku do G. A. Zinn I minister sprawiedliwości śledzi również z uwagą wszelkie przeja. 
Niemiec i odtn•Si się de: nich bez jakich· północnej Nadrenii i Westfalii J. Neu- wy stosunl<ów Tel Awiw - Bonn. Po-
Kolwiek kompleksów. berger. dał on niedawno, że el<sport izraelski do 

Z okazji otwarcia przez Lufthans~ linii Jak podała „Neue Welt" w marcu przy NRF wyniósł w ciągu 9 miesięcy br. 48 
lotniczej Frankfurt - Monaclllum szlego roku uda się do NRF na zapro· mln dolarów. co oznacza wzrost o 33 
Tel Awiw minister komunikacji NRF G. szenie przewodniczącego Bundestagu de proc. w stosunku do tego samego okre-
Leber odwieaził Izraei przeprowad1a- legacja Knessethu. Na czele delegacji su ub. r. (36 mln dolarów). W zwią7.kll 
jąc rozmowy z wicepremierem rząrlu Izraelskiego parlamentu stać będzie jego 7. ostatnim kryzysem walutowym na za. 
izraelskiego Y. Allonem, ministrem przewodniczący KadL~h Luz. chodzie „Nowiny i Kurier" podały, iż 
spraw Z'1granicznych A. Ebanem 1 sckre- Równocześnie w Izraelu przebywało 16 Izrael swój eksport kierowany do Fran-
tarzem generalnym Iuaelskiej Part!! specjalnych wysłanników zachodnionie· cji i Wielkiej Brytanii przesunie na ry.

1 
Pracy P. Sapirem, ministrem komun.tka mieckiego koncernu domów towaro· nek zachodnioniemiecki, co uc7.yni NRF 
cji M. Carmelem i byłym premierem wych „Kaufho!". Dokonali oni tam za- klientem handlowym nr l Izraela w 
Ben Gurionem. Minister Leber liczy si~ kupów towarów wartości 400 tys. dola- Europie zachodniej. 
- jak oświadczył, z dalszym polepszft· rów. Artykuly te wystawione zostana na JAN MOSZCZ~N1!1łl.I „ niem politycznych, ekonomicznych i kul sprzedaz w ramach „tygodni izraelskich" 

·~,,,.,,~~,,~·~'''~~~·~~''~''""'''''''''''''''''~~ 

5", która ma vtynleść na or• 
bitę okołoziemską, a następnie 
dostarczyć w pobliże Księżyca 
kabinę „Apollo 8" z trzema ko 
smonautami Frankiem Borma
nem, Jamesem Lovellem I WU 
liamem Andersem na pokła· 
dzie. w poniedziałek o godz. 
zero technicy programu „Apol 
lo" rozpoczęli systematyczne 
sprawdzanie detal po detalu 
całej aparatury rakiety I ka
biny „Apollo". Trzej kosmo
nauci przechodzą obecnie do· 
kładne badania lekarskie, któ 
re mają nie tylko wyl<azać 
czy kosmonauci są odpowietl
nio zdrowi, ale także dostar
czyć danych, które będą mo
gły być porównane z a11alogi
cznymi danymi po powrocie 
z podróży. Od kilku dni -
i ak oświadczył rzecznik pro
itramu „Apollo" - kosmonau
ci są staranńie izolowani o:i 
otoczenia - nawet własnych 
rodzin. dla un;knięcia ewen· 
tualnego zakażenia. Jak pam:.;: 
tamy. w cu1'ie lotu „Auol
ln 7" ko$n1onauci mieli po\vat 
ne kłopoty z powodu kataru. 
który zaatakował wszystkich 
trzech. 

Pomnik 
na miejscu Katastrofy 

Na miejscu tragicznej kata
strofy, ktora. wydauyła się w 
marcu br. w Białym Jarze w 
liarpaczu, stanic wkrOtce pom 
nik dla uczczenia pamięci t9 
młodych turystów radZiP· 
ckich, któny zginęli tam pOJI 
zwałami lawiny, 



Narada aktywu 
kobiecego 

Nie potrzebujemy pomocy NATO 

Marsz . pokoju Helsinkach 50 rocznica 
litewskiej Repuoliki 

Wyjazdowe plenum plastyków 
W Olszówce kolo Bielska

Blalej rozpoczęła się wczoraj 
trzydniowa narada aktywu ko 
biecego zorganizowana przez 
komisję do spraw kobiet pra 
cując:rch CRZZ i ZG Społecz
nego Komitetu Przeciwalkoho
l-0we . ..:o. 
Wzmożenie udziału kobiet w 

zwalczaniu alkoholizmu oraz 
upowszechnienie najskutecz
ni>ejszych form działania w 
tym zakresie - -0to tematyka 
obrad, 

Ambasador WRL 
gościem ziemi łódzkiej 

Wczoraj rozpoczął wizytę 
na ziemi łódzkiej ambasa
dor Węgierskiej Republiki 
LudO\vej w Polsce - Bela 
Nemety. Ambasadora oraz 
towarzyszącego mu sekreta 
rza ambasady Andreasa 
Motelai. przy jął I sekretarz 
KW PZPR - St. Jędrysz
czak. 

W pierwszym dniu poby
tu na ziemi łódzkiej, go
ście węgierscy w towarzy
stwie sekretarza KW PZPR 
E. Gajewskiego zwiedzili 
zespół szkól rolniczych w 
Widzewie-Zdżarach, kombi
nat zakładów mięsnych w 
Pabianicach oraz ZPP „San 
dra" w Aleksandrowie. 
Dziś ambasador Bela Ne

rnety na zaproszenie ZG 
Zw. Zaw. Włókniarzy go
ścić będzie w Lodzi. 

M. Kr. 

Nieuczciwi pracownicy 
przed sądem 

W niedzielę wieczorem w 
stolicy Finlandii, Helsin
kach odbyl się tradycyjny 
przedświąteczny marsz po
koju. Ta potężna manife
stacja sił pokojowych zosta 
la zorganizowana przez 
Partię Komunistyczną Fin
landii, Demokratyczny 
Związek Narodu Fińskiego, 
„Zwolenników pokoju w 
Finlandii", „Ruch przeciw
ko wojnie i faszyzmowi" 
oraz różne organizacje 
związkowe, młodzieżowe I 
kobiece. 

Zwarte kolumny demon
strantów przeszly gtówny
mi ulicami miasta do bu-

Nagrody 
dla dziennikarzy 
łódzkich 

Wczoraj w ZŁ ZMS odbyło 
alę uroczyste wręczenie na
gród dziennikarzom łódzkim 
zalmującym się problematy
ką ' młodzieżową. Kon.kurs 
zorganizowali: zarząd Łódzki 
ZMS, Stowarzyszenie Dzienni 
karzy Polskicb i Uniwersytet 
Robotniczy Zi\IS. Na uroczy. 
stości obecni byli przedstawi
ciele KŁ PZPR. 

Dwie pierwsze nagrody w 
wysokości 3 tys. złotych ju
~Y przyznało n. Batorowicz t 
G. Przysiężnemu („Głos Ro· 
bot.niczy"). Drugą nagrodę w 
wysokości 2 tys . złotych otrzy 
mal E. Lech („Express Ilu· 
strowany") a trzecią w wyso
kości 1.500 zł M. Walczak (Łó· 
dzkl Ośrodek Telewizyjny). 
Ponadto pr1,yznano wyróżnie
nia po l.000 zł: I. Sledziń· 
sklej, J. Dryl!, M. Stolarskie
mu („Dziennik Łódzki"), z. 
l\Jroiek (Łódzka Rozdośnia 
Polskiego Radia), J. Łuczako 
wi (Łódzki Ośrodek Telewi
zyjny), F. Bąbolowi (Polska 
Agencja Prasowa) i łączną na 
grodę J. Binderowi i W. Ma· 
chejce (Łódzki Ośrodek Tele• 
wizyjny). (eo) 

w 
dynku „Mkessuhalli", gdzie 
odbył się potężny wiec, na 
którym wystąpili przedsta
wiciele organizacji biorą
cych udział w pochodzie. 
Nad głowami widniały 
transparenty z napisami 
„USA - precz z Wietna
mu'', „Precz z impe!'ializ
mem amerykańskim", „O
becne granice europehkie 
powinny być uznane'', „Nie 
potrzebujemy pomocy NA
TO". 

Radzieckiej 
W związku z 50 rocznicą 

proklamowania Litewskie~ 
Republiki Radzieckiej i u
tworze!'lia Komunistyczne.i 
Partii Litwy, KC KPZR, 
Prezydium Rady Najwyż
szej i Rada Ministrów Zwią 
zku Radzieckiego przesłały 
narodowi litewskiemu gorq 
ce pozdrowienia. 

E Największa wyprawa żeglarska w ~istorii Polski 
• • • 

„Opty'' u kresu podróży 
Wielki rejs polskiego żeglarza kapitana Leonida Teligi 

dookoła świata zbliża się ku końcowi. Polski Związek 

żeglarski informuje, że samotny nasz żeglarz minął ju:t 
Przylądek bobrej Nadziei i zbliża się do Casablanki. Po 
dwóch latach żeglugi przez trzy oceany, Leonid Teliga 
zbliża się do punktu, z którego wystartował - Casa
blanki. 

52-letni polski żeglarz ma przypłynąć do Casablanki wed· 
ług .prowizorycznych obliczen w koncu grudnia. W kraju 
powitany zostanie jednak dopiero w kilka miesięcy póź
niej, bo na początku lata 1969 r. 

Warto przypomnieć, że 9·metrowy jacht L. Teligi „OPTY" 
posiada 5 ton wyporności i 43 m2 podstawowego oźaglowa-

• nia. Polski żeg!ąrz miał do dyspozycji mały 5•konny sil· 
nik, z którego jednak korzystał b. rzadko. 

Kpt. Leonid Teliga jest niewątpliwie jedną z najciekaw
szych postaci wśród naszych żeglarzy morskich. Podczas 
wojny był szyprem na kutrze rybackim na Morzu Czar· 
nym, potem lotnikiem RAF w polskim Dywizjonie 300, 
Po wojnie pracował jako dziennikarz, tłumacz I pisarz. 
Podczas swych podróży dziennikarskich był m. in. na Ko
rei i w Laosie oraz pracował jako korespondent Polskiej 
Agencji Prasowej we Włoszech. 

Droga kpt. Leonida Teligi na „OPTY" dookoła świata 
wiodła z Casablan1,; pruz Morze Karaibskie, Kanał Pa
namski, Wyspy Galapagos, Markizy, Tahiti i Fidżi z po· 
wrotem do Casablanki. Ostatnim miejscem postoju L. Te
ligi była wyspa Suva„ Tam zabrał on prowiant na 150 dni 
i postanowił ,.jednym skokiem" przez Cieśninę Terresa 
i Ocean Indyjski dopłynąć do Casablanki. Tymczasem L. Te
liga w 100 proc. realizuje swó,i plan końc_Qwej fazy rejsu. 

Podróż L. Teligi jest największa wyprawą w historii poi• 
sklego żeglarstwa morskiego. Nasz rodak wstąpił tym sa
mym jako pierwszy Polak do $wiatowt'!."O Klubu Samot• 
nych żeglarzy, któryt11 udało sj~ opłynąć dookoła kulę 
ziemską. W klubie tym według źródeł angielskich jest 

zaledwie 15 żeglarzy. 

Wczoraj rozpoczęło się w 
Lodzi dwudniowe wyjazdowe 
plenum Zarządu Głównego 
ZPAP, któremu przewodniczy 
prezes Zarządu Głównego 
Związku - Włodzimierz Bu
czek. Na obrady przybyli m. 
in. I sekretarz KŁ PZPR -
J. Spychalski, sekretarz KL 
PZPR - H. Rejniak, wiceprze 
wodtticzący Prez. WR!'-1 - E. 
l''ibakiewicz, kierownik Wydz. 
Propagandy KW PZPR - A. 
Kusiak, z Warszawy przyje
chali - przedstawiciel Wydz. 
Kultury KC PZPR - A. Lyz
wański i dyrektor zespołu do 
spraw plastyki Ministerstwa 
Kultury i Sztuki - w. Wil
ski. 

Nie jest przypadkiem, że 
plenum to odbyło się właśnie 
w na-zym mie~cie. Liczne 
pn:l:ne i ambitnie pracujące 
jest tu bowiem środowisko 
plastyczne, reprezentowane 
przez 487 artystów, zgrupo
wanych w 5 sekcjach specja
listycznych. 

W ciągu 24 lat Polski Ludo 
weJ, mimo trudności lokalo
wych, zorganizowało ono po
nad 500 wvstaw zbiorowych i 
indywidualnych, wiele kon
kursów i takich akcji, jak: 
giełda malarstwa, plenery pla 
styc'Zne, aukcje obrazów i gra 
fiki itd. 

W Lodzi związek prowadzi 
Doświadczalne Pracownie Pla 
styczn" i Graficzną Pracownię 
Doświadczalną, a także działa 
jący przy DPP salon sztuki 
współczesnej. 

Nalety wyrazić r.adowoknie. 
że w niedługim już czasie 
zreaUzowany zostanie projekt 
zbudowania nowoczesneogo o
środka propagandy S7.tnki, co 
pozwoli na sprnwadzanie do 
Lodzi większych. ogi'lnopol
skich i zagranicznych wys~aw. 
a tym samym przyc?yni się 
do ożywienia ruchu •rlystycz 
ne!(o w naszym mieśde. 

Te i inne sprawy plastyki 
lódzkie.l podsumowane zost~>v 
w rP.fer.acie \VStępnym1 '···yt!łO 
szon:·m przez J. Jankowskie
_go. Tematem drugiego wpro
wailzajacego referatu byln O· 
mówienie działalności na1l:c1 
niejszej, bo liczącej 2~5 cr!on 
ków - sekcll p~ojekt:rntów 
prremysłov,;ych. W naszym 
wlókiennicz:vm mieście jest tn 
problem arcyważny tak 
w'ec wymaga on osobnego 
omówienia. 

z kolei obecni wysłuchali 
informacji o pracy ZG ZPAP. 
po cz~·m odbyła się ni,tzwykle. 
!ntf'-re~uiaca dyskusja. 

O godz. 18 uczestnicy ple
num przybyli do Ośrodka Pro 
pagandy sztuki na otwarcie 

•••···~·-~··························~···············•••••a~B•••••••••••••••aaaa••···································· 

Onegdaj zakoli.czy! się w Są 
dzie Wojewóuzkim dla m. Ło 
dzi kilkudniowy proces prze
ciwko grupie pracowników 
Wojewódiluej Hurtowni WY• 
robów Przemysłu Chemiczne· 
go, którzy dokonali licznych 
kradzieży chemikaliów. Oskar 
tonycb było 16 osób. Sąd 
wymierzy! im wysokie kary: 
Marian Rachub11iski I Miro
sław Wodzyli.ski skazani zo
stali na 9 lat więzienia, 25 
tys. zł grzywriy, przepadek 
mienia i utratę praw publicz
nych na okres 3 lat. Jerzemu 
Szymańskiemu sąd wymienyl 
karę 9 lat więzienia, 50 tys. 
zł grzywny, Piotrowi Roz
pędzkiemu karę 9 lat więzie
nia, 40 tys. zł grzywny, czę
&ciowy przepadek mienia oru 
utratę praw publicznych na 
3 lata. Pozostali skazani zo
stali na kary więzienia od 2 
do 8 lat i wysokie grzywny. 
Poza tyi ' na rzecz okradzio
nej instyLucji zasądzono od· 
szkodowanie, które stanowi 
równowa1·tosć skradzionych 
produktów. 

SPORT •SPORT• SPORT SPORT • SPORT e SPORT • SPORT 
................................. ···················································~································ 

Był to proces II grupy, W 
pierwszym skazano Konrada 
Jandułę i jego wspólników, 
poza oskarżonym o paserstwo 
Henrykiem Kortą, który bę· 
dzie odpowiadał w później· 
azym terminie. (eo) 

Kronika wypadków 
O godz. 13.40 na ul. Zachod

niej raptownie zeszła na toro
wisko trarpwajowe Leokadia 
Woźniak lat 62, zam. ul . Przy
byszewskiego 23. Dostała się 
pod koła pociągu linii „45/2", 
ponosząc śmierć na miejscu. • * • 
Łódzka straż pożarna wyjet

dżała wczoraj do trzech poża
rów, gdzie pnyczyną było 
zwarcie w przewodach elek
trycznych. Najgroźniejszy był 
w baraku mieszkalnym MZBM 
przy ul. Przybyszewskiego 211. 
W gas7eniu brały udział dwie 
jednostki straży. Dwa namęp
ne w DRN Górna i w budyn
ku mieszkalnym ul. Lipowa 61 
zostaly zlokalizowane 1 szyb
ko ugaszone. 

• • • 
W ZPB Im Obrońców Po

koju, ulica 8 Marca 25, za
palił się niedoprzęd na ma
szynie. Przyczyny pożaru bada 
komisja. • * • 

We wsi Chorzyna, ~romada 
Osjaków, pow. Wielun w go
spodarstwie Francisz.ka Przy. 
dacza spalila się obora i dach 
stodoły. Straty obliczono na 
około 30 tys. zł. Przyczyną po
żaru było zaprószenie ognia 
przez n-letniego syna gospo-
darza. (eo) 

POGODA 

Ju~ileuszowa sesja 
Klu~u Dziennikarzy 
Sportowych 

10 lat temu w Łodzi pow· 
•tal Klub Dziennikarzy Sporto 
wych - organizacja wcnodzą
ca w skład Stowarzyszema 
Dziennikarzy Polskich i skupia 
ląca dziennikarzy z całej Pol
ski, zajmujących się tematy
ką sportową. W związku z 
dzitsiątą rocznicą tego wyda
rzenia właśnie w Łodzi zorga
nizowano jubileuszowy zjazct 
KDS. Patronat nad zjazdem 
objął przewodniczący Prez. 
RN m. Łodzi E. Kaźmierczak. 
Dziś o g-0dz. 10.30 w Klu

bie Dziennikarza rozpoczną się 
obrady zjazdu. Natomiast o go 
ńzinie 18 dziennikarze spotka· 
Ją się a władzami naszego mia 
1ta. 

Hokej 
W mecuich sobotnio-niedziel 

nych o mistrzostwo II ligi ho 
kejowej Boruta Zgierz poko· 
na! Sląsk Wrocław 5:1, a w 
spotkaniu rewanżowym zgie· 
rza.nie ulegli gościom 5:7. Na 
tomiast ŁKS pokonał w nie· 
dzielę Znicz Pruszków 14:0. 
Wczorąj odbyło się spotka· 

nie rewanżowe ŁKS - Znicz. 
Jednak ze względu na późną 
porę spotkania, wynik poda
my w jutrzejszym numerze. 

Niefortunne 
zawody pływackie 

Na pływalni Startu dwa dni 
trwały korespondency.lne mi
strzostwa Polski dzieci w pły 
waniu. Nie były to aot>rze 
zorganizowane ·•a wody, o 
czym niech świadczy chociaż
by fakt, że w drugim dniu 
zawodów odchylenia czasomie 
rzy dochodziły do 5 sek. na 
50 m. 

w zawod11ch sukces odnlósl 
KMS „Trójka", który na 51 

Dziś w Lodzi zachmurzenie rozgrywanych konkurencji wy 
niewie-lkie i umiarkowane. grai 38. Zawodnicy tego klu· 
TemperPtura minimalna około bu ustanowili 6 nowych re· 
minus a stopni, maksymaJ,na kordów okręgu dzieci. 
około plus l stopień. Wiatry Oto rekordziści: 
słabe i umiarkowane, południo 100 i 2~0 m klas. S. Sztyler 
we. 1.25,5 i 3.07,1. 100 m delf. J. 

Jutro zachmurzenie umiarko Kwapisz 1.2~,4, ZOO m zmlen-
wane. Możliwe nieznaczni' nym J. Larkowski 3.06,ł oraz 
ocieplenie. sztafety 4Xl00 m zmien. 

Imieniny !lbch-0dzą dzl9 dziewcząt i chłopców 6.15,6 i 
Olimpia i Łazarz. (z) S.45,o. 
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Rajd Londyn-Sydney 
Po przejechaniu punktu kon· 

troll crasu w Menindee {w po· 
niedziałek rano czasu austra
lijskiego) uczestnicząca w raj
dzie Londyn - Sydney poi· 
lka załoga Sobiesław Zasada i 
l\farek Wachowski, awansowa· 
la na 11 miejsce w łącznej l<la 
syfilrncji. Polacy mimo iż 
mieli dalsze 2 minuty opóźnie· 
nia i posiadają obecnie 56 pkt 
karnych, awansowali więc o 
dwa miejsca. 
Zmienił się również lider 

rajdu. Belg Staepalaere i Fin 
Lampinen, którzy pn.ez kilka
set kilometrów znajdowali się 
na pierwszej pozycji, spóźni
li się o 8 min. na punkt kon
troli czasu w l\'lingary i spaclli 
na trzecią pozycję. Liderami 
zostali więc Belg Bianchi i 
Francuz Ogier jadą.cy na „Ci
troen DS 21". Zawodnicy ci 
mają 21 pkt. karnych i są Jedy 
ną załogą. l<tóra nie miała ani 
jednej minnty opóźnienia na 
szosach Australii. 

Drugie miejsce zajmuje !•TY• 
tyjczyk Clark jadący z An
derssenem na „Ford Lothus 
Cortina" - 25 pkt, a trzecie 
Staepalaere i Larnpinen na 
„Ford 20 Mrs" - 28 pkt. 

Agencje podały kilka szcze· 
gólów dotyczących opOzntenia 
Clarka na trasie Ceduna -
()norn. Otóż stopiła się g!O· 
wica jednego z cylindrów sa· 
mochodu Clarka, co 1rniemoż
liwilo kierowcom kontynuowa
nie jazdy. l{ierownictwo eki
py Forda porljęło decyzję, ahy 
tę część silnika wz'ąć z samo
choclu innego ucz1:stnika raj
du, zajmujacego wó,vczas 11 
miejsce Jacksona. słyskawicz-

nejo wymiany głowicy dokonali 
mechanicy w miejscowości 
Port Augusta, ale defekt ten 
kosztował lidera 14-minutowe 
opóźnienie i utratę pierwszego 
miejsca. Jackson natomiast 
wycofał się z rajdu. 

W ciągu ostatnich 18 godzin 
załogi miały pokonać 1300 km 
trasy, która poczynając od 
punktu kontrolnego w Gu n bar, 
biegła na południowy wschńd 
do Omco a następnie skręcała 
gwałtownie na północny 
wschód kończąc się w Sydney, 
gdzie pierwsze wozy dotarły 
dziś we wt.orek o godzinie 3-
4 nad ranem czasu warszaw
skiego, czyli o 12-13 czasu 
wschodnioaustralijskiego. 

Badminton 
We Wroclawiu odbył 11, 

ogólnopolski turniej badminto 
na o Puchar ZW Zl\1S. Udział 
w zawodach wzięło szereg 
czołowych polskie!• badminto· 
nistów, w tym i łodzianie. 
którzy odnieśli kilka zwy· 
cięstw oraz uzyskali szereg 
czołowych lokat, 

w grupie kobiet pow. 30 lat 
zwyciężyła B. Zatopiańska 
{Społem Łódź), a w grupie męż 
czyzn pow. 30 lat triumfował 
K. Gorczyca (Głowno). 

Ponadto w konkurencji ju. 
niorek H. Wieczorkowska 
(ZOS Łódź) zajęła drugie 
miejsce, a w grupie kobiet do 
30 L. W. Wegner (Łódź) była 
trzecia. 

finale 
Polski 

Dobrzyński w 
szachowych mistrzostw 

W Łodzi zakoi1czyły si<: pół
finałowe rozgrywki o mistrza 
stwo Polski w szachach. Do 
finału, który oclbędzie się w 
Gdansku w połowie luteg!l 
przyszłego roku zakwali!iko
walo się z łódzkiego turnie,ju 
trzech zawodników (w kole.i· 
n ości zajętych miejsc): Lewi 
(Warszawa) - 11 pkt„ Do· 
brzyński (Piotrków) - 9,5 pkt. 
i Szukszta. {Warszawa) - 8,5 
pkt. Podkreślić tu nalt>źy wy 
soką lokatę piotrkow;anina 
Dobrzyńskiego, który dzięki 
dobrej pozycji w łódzkim tur 
nieju awansował do grona 
najlepszycb szachistów Pol
ski. 

A oto dalsza kolejność u
czestników łódzkiego turnie
ju: 
Kwaśniewski {Sląsk) - 8,5 

pkt„ Balcerowski (ł.ódź) - 8 
pkt„ Bernard (Poznań) - T 

pkt„ Prochownik (Opole) - 1 
pkt„ Segiet {Olsztyn) - 5 
pkt„ Grzelak (Łódź) - 5,5 
pkt„ l\tięsowicz (Poznań) - 5 
pkt„ Piechota (Łódź) - ł,5 
Pl<t„ Burdaś (Lublin) - ł 
pkt„ Jablonski (Toruń) 4 pkt„ 
Żaboklicki (Kielce) - 2,5 pkt. 

W ostatniej trzynastej run· 
dzie Dobrzynskl wygrał z Bur 
dasiem, Lewi pokonał Mięso
lvici;a, a partie: Segiet -
Kwaśniewski, Piechota - Ber 
nard, Żaboklicki - Jabloitskl, 
Grzelak - Szukszta, Balcerow 
ski - Prochownik zakończyły 
się remisem. 

Turniej zorganizowany był 
wzorowo 1 w czyn1 duża '1.asłu„ 
ga organizatorów KS Tęczit 
ł.ódź oraz pomocy ZPB im. F. 
Dzierżyńskiego. 

W drugim półfinale 
blinie żółtek (Łódź) 
czw arte miej.sce - B,5 

W I.U· 
zajął 

pkt. 

Echa niedzieli 
A Polscy pięściarze w me· 

czu o Puchar Europy wygra
li z Wiochami 16:6 i obecnie 
zajmują pierwsze miejsce w 
tabeli z dwoma zwycięstwami 
nad ZSRR i Włochami. 

A Koszykarze LKS przegra 
li dwa kolejne spotkania o 
mistrzostwo I ligi z Wybrze· 
żem Gd. 54:95 i AZS Toruń 
63:89. 

A. Koszykarze Widzewa w 
meczu o mistrzostwo II ligi 
pokonali Pogoń Szczecin 81 :49. 
a koszykarze Społem przegrali 
w Ostrowiu z tamtejszą Stalą 
50 :70. 

A. Zapaśnicy Piotrcovii (st. 
klas.) i Blldowlanych Lód7. 
{st. wolny) słabo spisali się w 
turniejach o awans do ekstra 
klasy 1 w rezultncie pozosta 
ną w ligach terytorialnych. 

4 Walczący w liclze między 
wojewódzkiej kos·zykarze Star 
tu wygrali w Starachowicach 
ze Startem 57 :46 i pnegrall 
w Kielcach z To::czą 61 :84. 

A. Pięściarze-juniorzy Łodzi 
przegrali towarzyskie spotka
nie ze Schwerinem (NRU) 
9 :13. 

Ślizgawki 
na Starcie i w RKS 

Dwie nowe ślizgawki przy
były w naszym mieście. Pierw 
sza KS Start przy ul. Tere
sy 56 i druga przy ul. Rudz
kiej 37 zorganizowana przez 
Rudzki KS. 

Obie ślizgawki 
rana do zmroku„ 

c~ynne od 

.......................... , 

TOTO-LOTEK 
2-3-30-33-40·46 

dod. 31 
KUKUŁECZKA 
2·4.·20-22-27-33 

dod. 15 
··························~ 

wystawy pokonkursowej ma• 
larstwa, rzeżby i rysunk11, 
połączone z wręczeniem na
gród. 

W dniu dzisiejszym dalszy 
ciąg obrad. Ich tematem bę
dą sprawy plastycz.pe. ogólno 
polskie, m. in. usrclony zo
stanie te~min i miejl<ce wal
nego zjazdu delegatów okri:
gów, który odbędzie się w 
JJrzyszlym roku - w roku 
25-lecia Polski Ludowej, co ze 
względu na rangę tej iJ;ripre
zy. wymal(a szczególnie tro
skliwego przygotowania. 

M. ;J. 

Wypadek kolejowy 
pod Piotrkowem 

Na szlaku kolejowym 
Moszczenica - Piotrków Try
bunalski wydarzył się po• 
ważny wypadek, który pocqg 
ną1 za sobą straty sięgające 

około pół miliona złotych. 

Na stojący na torach poctąg 
towarowy relacji warszawa -
Katowice, w którym stwier
ctzono wadę w systemie ham<l 
wania, najecbał elektrowoz, 
który rozbił dwa wagony. 
Ofiar "' luclziach nie było. 
Przerwa w ruchu trwała 4 go• 
d.ziny. 

uocnodzenie zmlerzająl;e do 
ustalenia winnych wyJ;la<lKU 
2naJduje się w toku. (h. z.) 

Sophia Loren 
spodziewa się dziecka 

Ginekolog szwajcarski opie
kujący się Sophią Loren o
świadczył~ iż wielka artyst:ta 
spodziewa się dziecka. Aktor
ka czuj" się świetnie a ciąża 
przebiega normalnie. 

Dnia 16 grudnia 1968 r. 
zmarła przeżywszy lat 74 
nasza najukochańsza mat· 
ka, teściowa i babcia -

S. tP. 

Zofia Kubiak 
s d. Modelska 

Pogrzeb odbędzie się w P11 
bianicach dnia 18 grudnia 
1968 r. o godz. 14 z kaplicy 
c1nentarnej. o czym po
wiadamiają pogrążeni w 
głębokim bólu 

CORKA, SYN, SYNOWA, 
ZIĘC I WNUCZKI 

Dnia 12.XII.1968 r. zmarł 

. tragicznie ratując życie ko
ledze, przeżywszy lat 38 

S. t P. 

Roman Hesse 
Pogrzeb oclbędzie się · dnia 

17.XIJ.68 r. o godz. 14.30 z 
kaplicy Cmentarza św. 

Franciszka, o czym zawia
damiają pogrążone w glę· 

bokim bólu 

ŻONA 

i ~AJBLIŻSZA RODZINA 

Dnia 15 grudnia 1968 r. 
zmarł 

S. t P. 

Ian Łuczkowski 
starszy 
PKP. 

felczer, emeryt 

Pogrzeb odbędzie się dnia 
18. XU. br. o godz. 14.30 z 
kaplicy Cmentarza św. An
toniego na Mani, o czym 
zawiadamiają 

ŻONA, DZIECI, WNUKI 
i PRAWNUKI 

Kol. mgr · Januszowi An· 
drzejowi Wrotniakowi W)'· 

razy szczerego współczucia 

z powodu śmierci 

OJCA 
składają: 

Kierownictwo I wspól- . 
pracownicy Katedry Fi· 
zyki Doświa!lczalnej Uni· 
wersytetu Łódzkiego oraz 
Oddziału Łódzkiego In
stytutu Baclan Jądrow)•ch 
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·„Polacy 
• • li nie gęsi ..• 

Każdy, kto choćby tylko pobież
nie miał do czynienia z silnikiem 
samochodowym, wie jak wiele - by 
pracował on prawidłowo, a co waż
niejsze ... ekonomicznie - zależy od 
gaźnika. To stosunkowo niewielkie, 

ten niewątpliwy sukces nie przy
szedł ani zbyt szybko, ani łatwo. W 
sumie przygotowanie do podjęcia 
tej skomplikowanej i trudnej pro
dukcji trwało i tak niezbyt długo, 
bo niespełna rok. Trzeba było spro
wadzić z zagranicy precyzyjne, au
tomatyczne obrabiarki, niezwykle 
czułą i niemal „zegarmistrzowską" 
aparaturę kontrolno-pomiarową, 
zorganizować linie produkcyjne, za
pewnić możliwie sprawną organiza

inżynieryjnego fabryki, jak i dobrze ro· 
zumianych ambie.ii załogi. Bo przecież 
żadnych dodatkowych bodźców nie sto
sowano i nie stosuje się ,,Polacy nie gę„ 
si ..• " - jak mawiał mistrz Rej i „nie 
dali się" gaźnikowi, który wyszedłszy 
spod ich rąk pracuje jak zegarek ... 

Ale latwo to nie przychodzi. Dotkliwie 
dają o sobie znać - niestety dość pow
szechne w naszym kraju - kłopoty z 
kooperantami, którzy z kolei także ma· 
ją swoje kłopoty. Aktualnie m1ęc1zy 
ZSM 1, a Zaklaclaml Meta lowymi w 
Bielsku dostarczającymi odlewy części 
gaźnika, działa prawdziwy „n1ost sa1no
chodowy". Dla utrzymania produkcji 
tr7eba bowien1 dowozić dosłownie na 

lecz szalenie skomplikowane urzą-

K I 
• 1111 dzenie, wymaga iście zegarmi-

u lsy• •strzo'ń'.sk!ej precyzji, ?d_P?Wiednich 
matęnałow, a co wazmeisze uru-

' ' chomienia owego rozległego zespo-
łu trudno uchwytnych czynników, 

li a tow-
jakie zwykło się określać mianem 
poziomu technicznego albo kultury 
pracy. 

- llieżąco po kilkad"iesiąt lub lcilkaset za. 
. !" nie ma „cudów", każda ze 160 czę- ledwie odlewów a i tak ok. 40 procent 

cję kooperacji. 

Nic też dziwnego, że w świato
wym przemyśle motoryzacyjnym 
jest dosłownie kilka fabryk, które 
w tej dziedzinie liczą się naprawdę. 
Polska, kupując od Włochów licen
cję „Fiata-125", aby w coraz więk
szym stopniu uniezależnić się od 
dostaw z importu, musiała opano
wać i tę skomplikowaną produkcję. 
Polska - to znaczy w tym kon
kretnym przypadku łódzkie Zakła
dy Sprzętu Motoryzacyjnego nr 1. 

•~1 wcllodą1·ych w skład takiego gaz· z nich odrzuca się po wstęp"e.i kontroli. 
111ka podcla\\~na jest kontroli, dla któ- Bo w Bielsku także ma.ją kłopoty z uzy· 
reJ odchyleme od normy w gramcach skaniem najwyższej jakości. I taki stan 
k1t l-:u c~y kilimnastu mi!,ronow lll rzeczy trwać będzie chyba jeszc1e przez 

skiego 
gaźnika 

<1ys1<wallfiku,ie element. Przv czym i<ilka miesięcy, aż odlewnia otrzyma 
fa bryi< a cl o pi ero •ię rozimdowuJe dodatkową formę korpusu gaźnika. 
i cila nowej produkcji trzeba brio WY• Powtarzają się też, znane z mnych 
g?s11odarować miejsce, którego nigdy tu branż, klouoty np. z taśmą mosię:i.ną. Dla 
me było za wiele. Jest więc ciasno. Ma· huty ilości potrzebne ZSM 1 są tak ma· 
szyna stoi przy maszynie, przy nich plę· łe, że nie bardzo warto urucnamiać pro-
trzą się pojemniki z elementami przezna- dukcję. A z kolei tzw. minimum hntnic~e 
czonymi do dalszej obrObki. Ale pro- "·ystarcza łódzkiej fabr yce na ok. 3 lat. 
dukcja już „idzie" i skomplikowane ba· Powodu.ie to powstawanie zapasów 
4:1ania gotowych gaźników, kompletnie ponadnormatywnych, na które znOw 
JUź wytworzonych w kraju, z krajo- „krzywi ~ię" bank. Kłopotów wi~c nie 
wych surowców wykaz11ją, iż są one na· brak, lecz fakt iż „Polskie Fiaty" jeżdżą 

Teraz, gdy fabryka już pokrywa 
w pełni zapotrzebowanie Żerania na 
te gaźniki, nie ma co ukrywać, że 

wet nlec~ _bardziej ,.oszczędne" niż ich już z polskimi gaźnikami, świadczy na,i- I 
b~;~~.~plasc1" z renomowanej f~tnY „we. dobitniej, że nie ma trudności nie do 

J t t ł pokonania ••• 
es o zas uga fachowoścr i pełnej mo. 

billzacji zarówno personelu tecnmczno· ;J. Potęga ' 

~lllrnlaj przybył ... :Ualel<'J mu: 
siał odbyć drogę, sądzac po 
iego egzotrcznym w1erzcnow· 

OO:XX:XXXXICXllOCCOCOl:XX~COOOCO:XX:XXXXXXIOQOO:XXXXllOCOOCOC:XX~lXX)~ I cu. 
CAF - Miedza 

Konkurs ~,DŁ'' 
• 
l 1PŁ 

PRZED KILKUNASTU 
DNIAMI OGŁOSILJSMY 
WSPOLNIE Z TPŁ KON· 
KURS NA NAJCIEKAW· 
SZE POMYSŁY I WYPO· 
WIEDZ! DOTYCZĄCE ŁO· 
DZKIEJ WIOSNY ARTY· 
STYCZNEJ - FESTIWA· 
LU, KTÓRY STARANIEM 
STOW ARZYSZEN TWÓR· 
CZYCH MA SIĘ ODBYC 
W PRZYSZŁYM ROKU. 
ZACZĘŁY JUŻ NAPŁY· 
WAC PIERWSZE LISTY. 
TRUST MóZGOW DZIA• 
ŁA! 

PUBLIKUJEMY FRAG· 
MENTY PIERWSZYCH 
WYPOWIEDZI. -
( ••• ) Będąc stuprocentowym 

łodzianinem, za wsze !ntere5u· 
ję się wszelkimi poczynania
mi dotyczącymi rodzinnego 
miasta. Dlatego też pragnę do 
rzucić swoje trzy grosze od· 
nośnie propozycji „Łódzkiej 

Wiosny" ( ••• ) 

Nasza prasa codzienna, ty• 
godnik . „Odgłosy", kwartal· 
inlk „Osnowa" (chyba wreszcie 
będ7,ie kwartalnikiem) i m. in. 
handel, powinny szerokim 
frontem wlączyt się do akcji. 
Zadania prasy są jasne, na
tomiast handel może si11 wlą· 
czyć do popularyzacji „Wios· 
ny" poprzez druk opakowań 
(papiery pakowe, torby), z 
hasłami propagującymi, ze sty 
lizowanymi wycinankami łowie 
kimi itp. „Cepelia" szerokim 
frontem powinna włączyć się 

do imprezy, organizując kier
masze wyrobów ludowych i 
pamiątek pochodzących z zie-

mi łódzkiej. Oczyw;~c'.e e~ny 
cepeliowskie 1ą tak bllrdzo 
wyśrubowane, że powinny być 
w okresie kiermaszu obniżone. 
Cepelia musi się wreszcie stać 
bezwzględnym konkurentem 
dla handlaµy g·lpsowymi fir;u 
rkaml, świecącymi kwiatami 
(oczywUcie sztucznymi) i ma· 

bili nam, łodzianom, prezent I 
zlikwidowali te straszące wszy 
stkich miejsca do przyklejania 
ogłoszeń. Przecież chyba moż· 
na z elementów pretabryko· 
wanych ustawić odpowiednie 
słupy, czy tablice ogłoszenio
we, za które nie będziemy się 
wstydzić. Oczywiście, będ-zie 

Łódzka Wiosna 
Artystyczna 

katami :z ryc,11cymi 2eteniami. 
W tej chwili mamy świetny 
lokal do. propagowania ludo
wych wyrobów. Jest „Domus", 
w którym eksponowane zesta· 
wy mebli, tworzlłce namiastkę 
poJ<ojów, mog11 być ozdobione 
ludowymi makatam;, słomia· 
nymi matami, siwakami itp. 
Pla1tyk zatrudniony w „Do
musie" powinien wł11czyć się 
do propagowania estetycz· 
nych ozdób stworzonycb ręka 
mi ludowych twórców, o du· 
tej wartości artystycznej ( ... ) 

Jeszcze jest jedna sprawa, 
która wymaga zą.łatwienia. W 
związku z „ Wiosną" na pew„ 
no wydrukuje ,ię odppwiednie 
plakaty. A tak dziwnie się 

~~~~~kei ;~e~ied~~~1f:i :.~ .~~ 
odpowiednich słupów do wv· 
klejania plakatów. Dobrze i)y 
było, aby ojcowie iniasta zro· 

to troch~ kosztować, ale prze 
cież odpowiednio wyekspono
wane plakaty świadczą o kul· 
turze miasta. o tym co wi<1z1· 
my w tej chwili, lepiej nie pi· 
lać. 

Na t~-m kończę tych kilka 
skromnych uwag i życzę Ori:a 
nizatorom, aby ta nasza pierw 
sza „Wiosna" była naprawdę 
piękna. 

EUGENIUSZ WOJECH 
(adres znany redakcji) 

(P. Wojech przesłał rów
nież proponowany przez 
siebie szczegółowy plan itn 
prez. Przekazujemy go Ra 
dzie Programowej „Wios
ny"). 

Uprzejmie zawiadan1iamy, te 
Jesteśmy zainteresowani re-

k!amą nas,,;ych wyN>bów (suk 
me damskie) - łącznie z po· 
kazami - w drukowanvch 
przez Was biuletynach, pro.gra 
mach itp. poświęconych ,,Łód7. 
klej Wiośnie Artystycznej". 

BRZEZIŃSKIE ZAKŁADY 
PRZEM. ODZIEŻOWEGO 
Z·CA DYREKTORA D/S 

ADM.·HANDL. 
WITOLD PULIŃSKI 

( ..• ) Czy nie sądzicie, że mo· 
glibyście np. skłonić piasty· 
ków do zakomponowania ja
kiegoś elementu, symbolu Ło
dzi, którego tak nam brakuje? 
Myślę o umownym punkcie, 
który stałby się popularny nie 
~Ylko wśród łodzian, ale i przy 
Jezdnych. Ani siusiający chło 
pak w Brukseli nie jest 
czymś nadzwyczajnym, a.ni 
pomnik Chopina nie naleiy do 
cudOw rzeźbiarstwa, a jednak 
znakomicie popularyzują mia· 
sto. Gdybyśmy mieli już kil· 
ka „obowiązkowych" n1onu
mentów, zaproponowałabym 
pomnik tancerki przed Tea
trem Wielkim. Może być zresz 
tą i coś innego. Tymczasem 
bowiem n1ilczy nawet „Prząś 
ni czka", która miała rozlegać 
się z zegara ratuszowego na 
Placu Wolności. 

Zazdroszczę Krakowowi, któ 
ry jak się clowiedziałam przygo 
towuje wielki koncert .• Swfa
tło i dźwięk". Może jednak i 
u nas mo7na by coś podobnego 
zaproponować .. wo.iewództwu" 
na dziedzińcu któregoś z pała 
cyków? K. B. 
(nazwisko i adres znane red.) 

Dziękujemy za listy. Cze 
kamy .na następne. Będzie 
my je publikować, lub prze 
kazywać Radzie Programo 
wej „Łódzkiej Wiosny 
Artystycznej". Na autorów 
najciekawszych wypowie
dzi czekają cenne nagrody. 

(kat) 
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~: ~~~~~i~~vR0;!N1~!znT- Po roku chirurgicznych doświadczeń j-

KICH KONTYNENTACH 
• SUKCESY IMMUNOLOGII 
• NAJTRUDNIEJ z PLUCAM~ •. ; kim ze stanem samego pacjenta. logicznej przy przeszczepie tkanki 

Ponadto chodzi tu o ludzi, którzy w pobranej od innego człowieka, ale 
Grudzień jest miesiącem, który w razie zaniechania transplantacji mie- nawet pozwala na przeszczep czło-

J

rozwojt.. nowoczesnej chirurgii zapi· liby policzone dni życia, a przeszczep wiekowi organów zwierzęcych (np. 
sal się ważnymi datami. Przed 14 jest dla nich jedyną, choć często nerek szympansa). W Stanach Zjed
laty dokonany został w grudniu jeg,zcze problematyczną drogą ratun- noczonych przeprowadzane są eks
pierwszy na świecie zabieg prze- ku. perymentalne próby ze stosowaniem 
szczepienia wewnętrznego organu_ Jednocześnie należałoby wyraźnie - na razie pomocniczym - sztucz
nerki, co s.talo się początkiem roz- , podkreślić, że w miarę zdobywania nego serca, podobnie jak to ma już 
woju nowej specjalności chirurgicz- nowych doświadczeń na tej nowej, miejsce ze sztuczną nerką. 
nej, a zarazem nowej metody lecze- trtłdnej drodze leczenia nieuleczal- W Polsce prowadzi się dotychczas 
nia ludzi, zdawałoby się, już nieu- nie chorych wyniki ulegają popra- i to z dobrymi wynikami, prze-
chronnie skazanych na śmierć. Rów
nież w grudniu - w ub. roku, prze
prowadzono po raz pierwszy trans
plantację serca - więc tego orga
nu, który w odczuciu powszechnym 
jest niejako synonimem życia. 

l ransplantac ja - me lodu 
przyszłości 

I chociaż pierwszy pacjent, na któ 
rym dokonano rewelacyjnego zabie- wie. Spośród ok. 80 osób, na któ- szczepy nerek. Na świecie dotych-

l 
gu, wyniszczony . również innymi rych dokonano transplantacji serc:a, czasowa ilość przeszczepów nerki 
chorobami, zm·arl po kilkunastu ok. polowa znajduje się aktualnie przekracza 2 tysiące. Ponad 800 osób 

'· dniach, wykonawca tej operacji, przy życiu. I obecnie co piąty dzień, żyje już z przeszczepioną nerką dłu-
1 • prof. Christian Barnard, niemal bez- w jakimś zakątku świata, przepro- żej niż rok, a są pacjenci, którzy z 

l 
zwlocznie przystąpił do drugiego z wa(!zana jest transplantacja serca, przeszczepem nerki przeżyli już 12 
kolei, tym razem w pelni udanego a liczba osób pragnących poddać się lat· 

·. zabiegu. Jego pacjent, Filip Blaiberg, operacji mimo związanego z nią ry- Po nerkach i sercu, najwięcej było 
. • właśnie obchodził najbardziej chyba zyka - znacznie przekracza możli- dotychczas przeszczepów wątroby 
· niezwykłą roci.nicę życia z kołaczą- wości dokonania zabiegu. (35), ale dłużej niż rok przeżył do-
f cym w piersi sercem, wziętym od in- Jak wiadomo. jedną z najgroźniej- tąd z cudzą wątrobą tylko jeden 
I nego człowieka. szych przeszkód dla pomyślnego wy- pacjent. Przy 7 przeprowadzonych l 

Zdecydowanie chirurga, który nie niku operacji przeszczepienia jest na świecie przeszczepach śledzic:1y, 
\, uląkł się odpowiedzialności za wodo- tzw. bariera immunologiczna, odrzut ą osoby żyją ponad rok. Jedna po-

wej - otworzyło drogę nowej meto- obcej tkanki przez organizm p:tcjen- nad 5 lat. Jedynie przy pr7.eszczepie 
dzie chirurgicznej, która może przy- ta. Otóż w tym kierunku ostatnie płuc dotychczasowe wyniki nie po
wrócić życie ludziom dotychczas bez miesiące przyniosły znaczne postępy. zwalają nawet na szczyptę optymiz
apelacyjnie skazanym na śmierć. . Już życie Blaiberga mogło być ura- mu, bowiem spośród 12 dokonanych 
Przykład z Kapsztadu z.nalazł juz towane dzięki zastosowaniu nowego zabiegów (pierwszy w 1963 roku)· 

naśladowców na wszystkich kanty- środka, tzw. szczepionki antylimfo- żaden nie utrzymał chorego przy ży-

l 
nentach, od Japonii - po Chile. cytowej, osłabiającej opór organiz- ciu dłużej niż 18 dni. 
Niedawno dokonano zabiegów trans- mu przeciwko obcej materii. Ostat- W sumie jednak transplantacja or-
plantacji serca także w Związku Ra- nio immunolog australijski, dr Gus ganów wewnętrznych, jako nowa 
dzieckim i w Czechosłowacji· Ocz)'- Nosal, doniósł, że w instytucie w metoda chirurgiczna, zdobyła już so-

~
wiście, pozytywny wynik prze:;zcze- Melbourne opracowano nowy lek, bie prawo obywatelstwa w świecie 
pu zależny jest od szeregu okoli- tzw. tolerogen, który nie tylko umo- i rokuje pozytywne wyniki ~a przy- ' 
czności związanych przede wszyst- żliwia pokonanie bariery immuno- szlość. 
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1 Afera „Czarne j ręki" 1 
I WIELBICIELOM KAPITANA KLOSSA NIEOBCE SĄ 

ROZGRYWKI MIĘDZY DWOMA RAMIONAMI HITLEROW-

I SKIEJ HYDRY. Mh;DZY CZARNYM, POLICYJNYM GE· 
STAPO, KTÓRE BEZ RESZTY ODDANE BYŁO FUEHRE· 
ROWI I PARTII NAZISTOWSKIEJ, A St.UŻĄCĄ INTERE· 1· 
SOM CZĘSCI WYSOKICH DOWóDCOW WEHRMACHTU, 

I WOJSKOW.'\ ABWEHRĄ. PODJAZDOWA, ALE BEZPAR
DONOWA WALKA TRWAŁA OD PIERWSZYCH l.llilESIĘ· 

CY WOJNY. ,, 

I W 
listopadzie 1939 roku w berlińskim mieszkaniu 
Artura Meiera, byłego liberalnego dziennika· 
:rza znanego z antyhitlerowskiego nastawienia, I 
który wiele lat spędził we Włoszech jako ko· 
respondent prasy niemieckiej, czekało dwóch 

I 
panów w cywilu. Kiedy Meier wrócił, jeden z 
nich powieclział krótko: - Pó.idzi esz z nami. -
A w samochodzie wręczyli oniemiałemu z prze· 

rażenia dziennikarzowi paszport, komplet precyzyjnie s!a· 1 
brykowanycb dokumentów i bilet na samolot do Rzymu. 
Pojechali na lotnisko. · 

I W kilka tygOdni później, w gabinecie Reichsfuehrera SS, 
najwyższego sr.efa gestapo, Himmlera, siedział jego bliski 
współpracownik, Heydrich. Jego meldunek był niezwykły: I 
„W aferę „Czarnej Reki" zamieszani są generałowie .•. Oster, 
Beck, ambasador w Moskwie hrabia Schulenburg ... Wysiali 

I do Włoch niejakiego Artura Meiera ... Szukają kontaktów 
z Wysoką Radą Faszystowską w Rzymie i z tamtejszym 
am':Jasadorem Anglii, lord_em O_sbornem ..• Na_krYliśmy tajną I 
r'!d1ostacJę... Trzeba zaw1adom1ć Fuehrera 1 włoską poil
CJę." 

I Hi~tmler zmarszczył brwi: - Nie, Włochów musimy zo· ' 
st~wić w spokoju, F~ehrer naciska Mussoliniego, żeby przy· 
sp.1eszył. przystą~1en1e do WOJny. Nie mogą się więc d0· 1 
w1edz1ec o próbie zdrady na naszych najwyższych szcze
blach. A naszemu wodzowi teraz nie będziemy zaprzątać 

I głowy tą aferą. je<t zajęty planami inwazji na Norwegię. 
Grunt, że mamy tych panów w ręku i kiedy 11rzyjdzie po· 
ra .... Tego ~eiera. i ich wszystkie rzymskie kontakty trzeba I 
zhkw1dowac po cichu, ale natychmiast. 

I 
l\feier był zatroskany. Ostatnia depesza z Berlina, jaką od· 

szyfrował posługując się służącym jako klucz do kodu 
egzemplarzem „Mein Kampf'', brzmiała: „Od A do C. DZK. 
W najbliższych dniach zjawi się nasz wysłannik i zamieszka I 
~ tym samym botclu. Skontaktować go z Wysoką Radą 
1 ambasadorem. Hasło rozpoznawcze podan1y oddzielnie". 

I Odbiornik mile.zał: (Meier nie_ mógł wiedzieć, że przyczyną 
bJ'.ła wpadka ~JneJ radiostaCJi .) Tymczasem pewnego dnia 
wieczorem zamieszkała w hotelu piękna kobieta. Zame!do· 

doskonale po n1em1ecku, zas przy pierwszym przelotnym 
wała się jako obyw~telka SZ\".edzka Ewa Gustavson. Mówiła I 
I 

spotk~niu. z ~leierem pow_iedziala znacząco: ,.Piękne jest 
wlosk1e niebo '. Za oknami mżył jesienny deszcz ... 

Nazajutrz rai:io Meier był przypadkiem w recencji, kiedy 
z:i_meldowało. się dwu. nowych gości. I oni mówili po nie-1 
miecku .. A kiedy P?r_tter poprosił Meicra o pomoc przy za· 

I 
łatwiamu _formalnosc1 meldunkowych, jeden z nieznaiomych 
odezwał się półgłosem: „Piękne jest włoskie niebo". A prze· 
cież deszcz mżył nadal. 

Zaró~no pięk!'a Ewa, .iak i dwaj nowo przyhyli niedwu-1 
znacznie szukali towarzystwa Me1era. Ale on był ostrożnv 

I nie unikał_ ani .Ewy ani ta.iem':'iczych n.ieznajomych, ;i.le ni~ 
zdradzał się ant słowem. Rzuciło mu się w oczy że .ohie 
stron~" staTają się rozmawiać z nin1 oddzielnie. J{iedy 'spot„ I 
kał stę z całą trójką, rozmowa natychmiast milkła. 

I 
A. więc - kto jest kim? Gdzie sojusznik, gdzie wróg? 

l\feier n~e mógł _już. opanować napięcia, musiał zaryzykować 
wybadanie przeciw111ka. 

W ustronne.i. al.ejce .miejsk~ego _parku powiedział clo Ewy: I 
- Z~arzyła .m• się dziwna h1st~ri'!· Przccl paru dniami roz
ma --:iałem. telefo111czme z przyJac1elem, l<tóry zapowiedział 

I 
SWÓJ przY.1azd, ale rozmowa została nagle przerwana. I nie 
wiem, kiedy mój przyjaciel... 

Kobieta położyła palec na usta ch: - Nazwisko przyjacie· 1 
la z~czyna .się na A i kończ!'. na C. O ósmej wieczorem 
PtZYJdę z mm do twego pokoJu. Bądź ostrożny. 

I . W połudn_ie do siedzącego w kawiarni Meiera przysiedli 
s1~ dwaj meznajomi °!' hotelu: - Czy nic mamy przypad· 
k1em wsp~lncgo przyJaci.ela - odezwał się jeden z niell -1 
Jego !Jazw1sko zaczyna się na A? - Drugi doda!: - I koń· 
czy się na C? 

I Meiero:wi zaschło ~ gardle. Ni':'1 zdoi:\! się opanować, je· 
de!1 z nici~ pow1ecłział: - Tu n1e n1oże111y rozmawiać. bę ... 
dzten~y wieczorem u pana w pokoju. Niech pan będzie I 
ostrozny. 
~ap~clal mrok. Zegar w hallu hotelowym wskazywał <;O· 

I 
dz1nę 19.3~. Przy laclzie stali dwaj niezna,iomi i po~pies~nie 
regulowa_h. rachunek. Otrzyn1ali ,~;iadomości wy1naga ł~ce 
11atyrh,1rn.ast?wego wy.iazdu. Na pocleście schoclów ukazai riię 
hoy cL,wtga,1ący w~l1zk1~ z::t nim szła Ewa Gusta,·son. Sn)e„ I 
szy~a ~ię aa poci~g. i z t~śn1ieche1:n rozcJawa~a napiwki. ~.le 

I 
sto .1ą_c~ ~-· przy la_t:r.t1e n;ęzcr.~i:~ nie zaszczyciła 5pojrzentem. 
I 0111 nie zwra~;tl1 na n1ą uwagi. 

A w .kilka minut po ósnw.i pokojówka zapukala do poko· 
ju ~eicra. Chciała pościcllć łóżl<o. Nikt się nic odzywał. , 
Nacisnęła klamkę. Na dywanie leżał 111eier. Był martwy. 

I . Kto był w~slannikiem~ gru11: gene:ałów Wehrmachtu, ma· 1 
Jącym ~oufn1.e zal.rnmun1kować lordowi Osbornowi, że wpłY· 
w owe. osrod~• woisknw-~ gotowe są dnl<onać rebe! ii przeciw. 

I 
ko H1tlerow1 J>Od warunkiem. że Anglicy zgodzą się zawrzeć 
z Rzeszą pokóJ! p_ozostaw~ając Niemcom wolną rękę na 
Wschodzie? ~zymu rękam i gestapo dokonało jeszcze jedne-
go skrytobó1czego mor!ln? I 
~roni.ki II wojny kryją jeszcze wiele nie rozszyfrowanych 

taiemmc. I chyba n}e ujawnią ich już nigdv. Tylko 

I w „Stawce" Kloss 11n11e zawsze bezbłędnie odpowiedzieć na 
pytanie: kto jest przyjacielem, a kto wrogiem? 
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15 lat przemysłowej służby zdrowia 

x Dziś uroczysta akademia Cenieni • 
zasll1żeni ••• 1 

x Odznaki i dyplomy dla zasłużonych 
x Przychodnia w każdej dzielnicy 

.t

, . Są .w Łodz~ lekarze, którzy związali się w okresie tak dłu
g1.m .Jak 1stnteJe _Polska. I.udowa z zakładami pracy. Należą do 
n~ch. <_Ir dr z. Kulbacki, J. DZ1adek, Maria i\luraszko i wielu, 
"teJu _111ny~b. ~le pr~e111ysłowa SlUZba zdrowia ujęta \\r ran1y 
organizacyJn.e 1stn1.eJe w naszym kraju dopiero od 15 lat. 
Tylez pracuJą .w niej zasłużeni lekarze: Wanda Kurczakowa, 
łuystyna Wosik. Henryka Stanecka, Halina Salecl<a-~ucna· 
!owska. 

Na terenie naszego mia
sta przemysłowa służba 
zdrowia zatrudnia 280 le
karzy - w tym 160 na eta
tach, 100 lekarzy stomato
logów, 300 pielęgniarek i 
200 osób innego personelu 
średniego jak felczerów 
czy laborantów. A przecież 
w r. 1953 istniała tyiko jed
na jedyna przychodni~ w 
tzw. wówczas Kombinacie 
)Vlókienniczym nr 1 na Wi 
dzewie, zatrudniająca 4 le
karzy. Przychodnia ta po
wstała zresztą dużo wcze
śniej przed wyr1- - '"m aktu 
prawnego z· •.1jącego 

narodziny p ysłowej 
służby zdrowia. Lódź była 
bowiem pierwszym mia
stem w kraju, które stwo
rzyło taką przychodnię i 

. dało przykład innym. 
Obecnie nasze miasto po

siada ponad 70 przychodni 
przemysłowych, w tym 25 
dużych międzyzakłado
wych, posiadających liczne 
gabinety specjalistyczne, la
boratoria itp. Przychodni~ 
istnieją m. in. w ZPB im. 
Marchlewskiego , dla budo
wlanych, w ZPB im. Armii 
Ludowej, ZPDz im. Jurcza
ka, ZPB im. Obrońców Po
koju i w „Anilanie". 
Przemysłowa służba 

zdrowia otacza opieką pro
filaktyczną i usługową 221) 
tys. łodzian, w-yłącznie zaś 
badaniami profilaktyczny
mi, w pierwszym rzędzie 
nowo wstępujących do prn
cy - 40 tys. osób. Ilość 

badań profilaktycznych 
wykonywanych przez przy
chodnie · rośnie z roku na 
rok. W r. 1958 przebadano 
np. ginekologicznie 4 tys. 
kobiet, w ub. roku - 40 
tys. Przed 1 O laty wykona
no 3 tys. bada11 laryngolo
gicznych, w ub. roku 16 
tys. Ilość analiz \Vzro:>la na 
przestrzeni tych lat z 90 
tys. do 400 tys. 
Dużym osiągnięciem jest 

opracowanie - z punktu 
widzenia lekarskiego 
charakterystyk różnych 
stanowisk pracy w zakła
dach. Zawieraja one m. in. 
wskazówki, kto powinie!'l 
je zajmować a kto nie, mó
wią o szkodliwości dla 
zdrowia itp. Stały się one 
podstav;ą badań profilak
tycznych. W r. 1960 po
wstała przychodnia prze
mysłowa dla m. Łodzi, 
pierwsza wówczas tego ro
dzaju placówka w kraj11. 
Jej zadaniem jest nadzór 
fachowy nad wszystkimi 
przychodniami i konsulta
cja w zakresie patologii za
wodO\\'ej. Istnieje także ści
sła współpraca między 
przychodniami a Instytu
tem Medycyny Pracy oraz 
Kliniką Chorób Zawodo
wych. 

Mimo ogromnego rozwo
ju przemysłowej służby 
zdrowia praca jej jest je
szcze daleka od ideału. Aby 
wywiązywać się z zadań 

potrzeba byłoby dodatko
\.\"O jeszcze około 130 leka-

Na pięciolinii 

rzy. Przyszłość rysuje jed
nak dalsze perspektywy 
jej rozwoju. Projektuje si~, 
że każda nowa dzielnic.a 
przemysłowa naszego mia
sta otrzyma świetnie wypu
sąioną przychodnię prze
mysłową z własnym labo
ratorium analitycznym. 
Planuje się sprowadzenie z 
zagranicy zmechanizowa
nej aparatury. Nowe przy
chodnie mają powstać za 
około 3 lata; najpierw na 
Teofilowie i w dzielnicy 
No'Ne Sady. ~;a Widze'.':ie 
budowa takiej przychodni 
ma ruszyć z inicjatywy 
istniejących tam już zakła
dów pracy. W projekcie są 
również następne przychod
nie: na ul. Suwalskiej oraz 
na Rokiciu. Poważnym za
daniem stojącym prz•d 
przemysłową służbą zdro
wia jest rehabilitacja lecz
nicza i zawodowa. Chodzi o 
to aby ludziom, którzy z 
różnych powodów utracili 
w jakimś stopniu zdolności 
do pracy przywrócić im je 
lub pomóc w zdobyciu no
wego zawodu. W tym nie
łatwym zadaniu pomogą 
niewątpliwie rady zdrowia, 
które istnieją i działają na 
szczeblu obwodowych przy
chodni przemysłowych, a 
składają się z przedstawi
cieli zakładów pracy i tych
że przychodni. 

7, okazji 15-leci:>, <Iziś 
WKZZ i Zarz. Okr. Zw. Zaw. 
Prac. Służby Zdrowia organi
z.uja w sali Filharn1onii uro~ 
czystą akademię, na której na 
stapi n1. in. wri:czen ie od zna„ 
czeti i dypton1ów zasłużonytn. 
W Prezydium RN m. Łoflli 
o<ll>edzit' się dekorncja wyrM
nlających się pracowniki; w 
pn:emy'iO"łowej słu7by zdrowia. 
Onu.akami Honorowymi m. 
Łodzi. (KU) 

STANISJ,AW BE"1EDYCZAK. 
Pracę w µrzemysle metalo
\Vyn1 rozpoczął :>2 Iata ten1u, 
<IL.alaJąc JednocLesnie aktyw
nie w rucilu z\.\U\zkowyu1 i w 
szeregach PPS. Za1,nał w o
kre3ie n1iędzywojcnny1n gory· 
czy bezrooocia, kiedy poci by 
le jakim pretcl<stem, j:.ko kol 
pcrtcra pi'a~y zwjązkuwej, po 
lio rcę ~k1atiek, delci;ata. zwi;:\l. 
kowti;o, a "reszci e aktywistę 
zanątlu oddzialu Związ.ku i\le 
taiO\!\'CÓw - zwolniono go z 
pracy. Szukał jej potem aż w 
\Varszawie, podeJrnując się 
różnych ciury" czy eh za Jęć. Za 
clz 1 alalność polityczną w kon
spiracji "yslany został ·przez 
hitlerowców do Mauthausen. 
Po wojnie znów podjął dzia
lalnosć polityczną i społecz· 
ną, która obok pracy zawo
dowej stanowi do dziś pasj(1 
jego życia. Obecnie, choć od 
dwu lat jest ua en1eryturze, 
jest przewoclnicząc·ym komisji 
historycznej ZO ZZ l\letalow 
ców w Łodzi. 

STEFAN MIKOLAJEW
SKI. W łódzkim przemy
śle metalowym pracuje od 
l 923 r„ początkowo w ów
cz2snych zakładach Johna 

Na 
, , 

cze se 
KOSMETYKOW ZA 

10 l\ILN ZŁ„. 

„.wyprodukowali dodat
kowo w ramach podjętych 
zobowiązań przedzjazdo
wych pracownicy Fabryki 
Kosmetyków „Ewa". Za
meldowali o tym 7 grudnia. 
Ponadto załoga „Ewy" 
przepracowała społecznie 
884 roboczogodziny o war
tości przekraczającej 8 tys. 
zł. Oddane miastu usługi 
transportowe „Ewy" prze
kraczają wartość 4 tys. zł. 

(dziś ZM im. J . Strzelczy
ka). W czasie rządów sana 
cji za uc.lział w akcJi straJ 
kowej zwolniono go z pra · 
cy, do której mógł wrócic 
dopiero po 2 latach. W miQ 
dzyczasie został sekrcta
t'7cm ówczesnego Zarządu 
Oddziału Związku Metalow 
ców w Lodzi. W 1923 r. -
jako człowiek „niewygod
ny" - znów zwolniony z 
pracy tym razem z „ wil
czym biletem". TrafH do 
Warszawy, by w 1939 r. 
walczy'ć w Batalionach R·) 
botniczych. Po wyleczeniu 
ran, okupanci wysiali go na 
przymusowe roboty do Nie 
m.ec. Po wojnie pracował 
w różnych przedsiębibr
stwach, lecz ciąg!~ w zawo 
dzie metalO\\·ca, z którym 
kiedyś przed laty związał 
się na trwale. 
MIECZYSŁAW BŁOCH. -

Wprawdzie w branży melalo· 

V Zjazdu 
rocznych zadań produkcyj
nych. (al) . 

Turniej brydżowy 
na UŁ 

Rarla Wydziałowa ZSP Wy
działu l\.latematyczno-l'izycz-
110-Chemicznego organizuje 
d!:t studentów UŁ turn1eJ 
brydżowy o puchar Rally 
l iczc!nianej ZSP UŁ. 

wej pracuje „do11iero" 21 lat, 
lec.t za to cały C'l.as w jed
nym zal<laclLie: w Fabryce 
lJr:tą_dzeJi Budowlanyct1, poCZr\;t 
kowo jai"o ślusarz, Obecnie -
traser. Od pocLątl<u swojej 
l;;ariery zawodowej akty\\ nie 
ucz.est ni czy w dz1alalnosc1 
związku zawodowego. Jego 
,,życiową pa!,ją" jest sport. 
Nic więc dziwnego, że pełni 
aktualnie funl<cję czlonka Ra
dy Okręgowej i Radv GlóWnej 
Federacji Sportowrj „Stal''. 

HENRYK ZIENTALAK. 
Nie bez dumy wspomina, iż 
przed wojną - pracując w 
ówczesnej fabryce Weigla 
- przynosił dyrektorowi 
papierosy do tego samegc. 
gabinetu, w którym dziś 
(od 12 lat) działa jako dy
rektor. Dzisiaj Jednak jest 
to Fabryka Urządzeń _ Bu
dowlanych. Od chłopca na 
posyłki przed wojną, po
przez robotnika w czasie 
okupacji, odbudowę fabryki 
po wyzwoleniu, przez stano 
wisko głównego księgowe
go, doszedł aż do funkcji 
naczelnego dyrektora. „Pa
sją życiową" poza fabryką, 
której poświęcił cale .swoje 
życie, jest harcerstwo. W 
stopniu harcmi>lrza jest 
przewodniczącym Dzielniro 
wej Rady Przyjaciół Har-: 
cerstwa na Górnej. 

Pamieci wybitnego łodzianina 
JESZCZE JEDEN BLOK 

l\UESZl{ALNY „. 

„.o 190 izbach - kon
kretnie blok nr 210 na Teo-
filowie wybudowała 

Rozgrywki odbywać się bę
r1,1 jutro i pojutrze od gocl7. 
17 w Klubie ~,Perełka" przy 
Il( DS os1eclla przv ul. 
Lumumbv. udział w turnieJu 
moi:ą brać w•zyscy m11osnicy 
bryclta sportowego. Zgloszema 
przyjmuje: Rada \Vydz1atowa 
i Rada Uczelniana ZSP. 

(wan.) 

KONSTANTY JOZEF KE 
PLER. Jego przeżycia zapel 
nityby tom pokaźnych roz
ri1iarów. Szukając pracy do 
tarł w 1914 r. aż do Peters 
burga, by potem uc7estni
czyć aktywnie w bojach 
Wielkiej Rewolucji Paź
dziernikowej. Wróciwszy w 
1923 r. do rodzinnej Łodzi 
podjął pracę w za wodzie 
ślusarza - mechanika u 
Johna - w dzisiejszych 
Z.1\1 im. J. Strzelczyka. Je 
ctnocześnie też od pierw
szej chwili aktywnie dzia
ła! w ruchu związkowym i 
w szeregach KPP. Jako czło 
wiek z tego właśnie tytułu 
„niewygodny", musiał po-
1em przez dwa lata bezsku 
tecznie szukać pracy. Po 
WOJme zaś od pierwszej 
chwili przystąpit do organi 
zowania ruchu zwią>:kowe
go metalowców, najpierw 
jako sekretarz, a potem 
przewodniczący łódzkiej or
ganizacji związkowej. 'Na
stępnie, aż do 1958 r. pra
cował w ZM im. J. Strzel
czyka, a obecnie korzysta z 
zasłużonego odpoczynku, 
działając jednak nadal w 
komisji historycznej ZO ZZ 
Metalowców. 

Od Jego odejścia minęły już 
dwa tygodnie; pożegnany przez 
przyjac:ól i rzeszę studentów 
łódzkiej PWSM spoczywa w 
Alei Zasłużonych Cmentarza 
Powązkowskiego. Każde odej
ście jest bolesne - <Xiejście 

Władysława Kędry tym bole
śniej sze, że nastą pilo w okre
sie największego rozkwitu Je
go talentu, w pełni sil twór-
czych. 

Łódź - rodzinne miasto Wła
dysława Kędry - miała td 
swój udz:al w rozkwicie sla
Wv artysty - po okresie nau
ki w przedwojennym konser
watorium Heleny Kijeńsk1ej 
w klasie prof. Antoniego Dcb
kiewicza dalsze studia odby
wał w Paryżu , kształcąc się u 
slawne.1 Magdy Tagliaferro. 
Powo jenne Jego koncerty w 
Łodzi datują się od sierpnia 
1945 roku, kiedy to wystąpił ze 
swoimi ulubionymi. a grany
mi w tak niezrównany sposób 
para!razam: Godowskiego i 
Tausiga utworów Albeniza i 
Schuberta. Wl<rótce dał się po
znać jako wykonawca Chopi
na. grając Wariacje na temat 
Mozarta i Fantazję na tematy 

polskie, nadto w pierwszym 
p owojennym sezonie g rai je
szcze k oncert a-moll Griega, 
Es-dur Liszta, b-moll Czaj
k owskiego nie licząc wystę
pów sC'lowych (m. in . w rocz
nicę wyzwolenia Łodzi). W 
tymże okresie gra jeszcze Toc
catę na fortepian i orkiestrę 
smyczkową Jana Krenza. po
dówczas studenta łódzkiej 
Wyższej Szkoły Muzycznej. 

Potem przyszły nagrody -
1946 - Genewa, 1~~9 - Kon1<urs 
Chopinowski. Rok 195;; p rzy
niósł Nagrodę Państwową, 
przyz:lBną za całokształt dz1a
łalnosc1 artystycznej, główme 
za propagowanie muzyki pol
skiej za granicą. Poczynając 

od roku 1954 para się rownież 
W. Kęura działalnością pedago
giczną: \V Warszawie, potem w 
Akademii Muzycznej w Wied
niu, wreszcie- od roku 1963 w 
Łodzi. Przez kilka lat pracy w 
naszym mieście dal się poznać 
jako wytrawny, bardzo su
mienny i wymagający peda
gog, pracował nad rozwojem 
osobowości swych uczniów z 
tym samym zapałem, z jakim 
dawał dziesiątki i setki kon
certów co roku, przebiegając 
wielkie trasy europejskie i po
zaeuropejskie. Będąc znany 
we wszystkich dosłownie wię
kszych i mniejszych miastach 
Polski, potrafił zadziwić pu
bliczność londyńską recitalem, 
złożonym z 24 etiud i 2i pre
ludiów Chopina. Podczas po
b~·tu w Wiedniu przyjechał na 
2 tygodnie do Polski, by tu 
grać kolejno: obydwa koncer
ty Liszta na jednym koncer
cie Filharmonii, koncert F
ctur i Błękitną Rapsodię 
Gershwina - na drugim. nad
to na recitalu wykonał wszyst
kie trzy sonaty Chopina i zdą
żył jeszcze 11 \V międzyczasie" 
nagrać na płyty obie pozycje 
Gershwina i oba koncerty Lisz
ta. Tytan pracy, pianista o 
niezwykłych wprost uzdolnie
n iach zdumiewał wszechstron
nym repertuarem (w którym 
zawsze dominowała muzyka 
polska), fenomenalną pamięcią 
i n ieograniczoną wprost bły
skotliwością techniczną. Ten 
par excellence łódzki pianista 
był muzykiem, którym szczy
ciliśmy się przy każdej sposob
ności - Jego zaproszono do 
wykonania partii solowej w 
lV symfonii Szymanowskiego 
na uroczystym koncercie z 
okazji 50-lecia Filharmonii 
l',ódzkiej. Nieco wcześniej wy
stąpił w tejże Filharmonii, 
grając na jednym koncercie 
Rondo O-dur Mozarta, koncer t 
f-moll Chopina, IV symfonię 

- Nie wiedziałem, że w tak Szymanowskiego i Toccatę Ar-
niskim bloku macie windę! tura Malawskie~o. a na bis -

- To nie winda, to nass Chopina. wariacje na temat 
drugi pokój! Mozarta. Z tym właśnie pro-

' DZIENNIK ŁÓDZK~ nr !99 (6344~ 

gramem odbył tournee po 
USA z orkiestrą Filharmomi 
Narodowej. 

przed terminem załoga 

Barwna sylwetka wybitnego 
pian:sty czeka na swego bio

.grafa - oto wdzięczne zadan ie 
dla Wydawnictwa Łódzkiego. 
Przy .s posobności warto chyba 
byłoby pomyśleć o ufundowa
niu w jakims stosownym miej
scu tablicy pamiątkowej z na
zwiskami tych w'zystkich wiel
kich artystów, którzy - jak 
Władysław Kędra - niepodziel
nie zrośli się z naszym mia
stem. Powinny znaleźć się tam 
nazwiska Władysława Racz
kowskiego, Kazimierza Jur
dzii1sklego, Grzegorza Orło\va, 
Adeli Comte-Wilgockiej i wie
lll innych. Odpowiednie miej
sce na pewno się znajdzie. a 
łódzki świat muzyczny z pew
nością poprze taką inicjatywę. 

Łódzkiego Przedsiębiorstwa 
Budownictwa Uprzemysło
wionego. Oddanie bloku 
przewidywano dopiero - w 
myśl planu - w I kwarta
le przyszłego roku. Budo
wę bloku nr 210 zakończo
no już 25 listopada realizu
jąc tym samym dodatkowe 
zobowiązanie przedzjazdo
we. Właściwe bowiem zo
bowiązanie podjęte już w 
marcu, a polegające na do
datkowym wzniesieniu 5 
bloków (1320 izb) załoga 
ŁPBU wykonała już 5 li
stopada, w dniu kiedy za
meldowała o zakończeniu 

* „Kontrowersje wokół sprA 
"y odzyskania przez Polskq 
niepodległości" - to temat 
spotkania z dr W. Michowi
czem, o godz. 18, w ŁDK 
(Traugutta 18). 

l\UROSŁA W PIETKIEWlCZ 

* „Brazylia - zwyczaje kar 
nawałowe" - to temat spot
kania z A. Goncalvessem, o 
godz. 18, w Muzeum Archeo
logicznym (Pl. Wolności U). * Badania radiofotograficzne: 
Widzew (Szpitalna 6) ul. Hen
rykowska cała i Halna od nr 
1 do 23. 
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Na peryferiach logiki 
(MIGAWKI PRZEDSWIĄTECZNE) 

Mój znajomy, skłonny do rozmys1an 
godnych Seneki dwudziestego stulecia, 
wyraził się nie<lawno: 

- Nie sposób mówić o braku rozry
wek. Zawsze znajdzie się coś, na co 
można ponarzekać„. 

Nie jestem naturą skłonną do utyskl• 
wai1. Ale przejąwszy - z koniecznosc1 
- brzemię gospodarstwa domowego na 
swoje strudzone barki, zacząłem z wolna 
przyznawać częściową chociażby słusz
ność cytowanemu na wstępie rozmowcy. 

Co tu dużo ga<lać? Już w pierwszeJ 
dekadzie grudnia jąłem odczuwać na 
własnej skórze, że :zbliża się okres ra
dosnych świąt i mniej radosnych, acz 
nierozerwalnie związanych z nin1i wy
datków. Stopniowo tworzą się w skle
pach kolejki, głównie przed stoiskami 
Słodyczy, bakalii, ,vin i staropols!ucn 
miodów, Te skron1ne „rządki'' urosną w 
dniach przedwigilijnych - zwłaszcza w 
placówkach monopo10wych - do roz
miarów kometowego ogona. Dzieje Się 
tak, mimo it sklepy są bardzo dobrzP. 
uopatrzone w artykuły pierwszej po
trzeby i rozporządzają bogatym wybo· 
rem wszelkiego rodzaju smakołyków. 
Przyznaję: przesadziłem nieco wyra

zaJąc się uszczypliwie o kolejkach, boC 
stanowią one dla mnie niezawodne 
punkty obserwacyjne i służą mi, jak po
mektóre gry towarzyskie, ku zabawie I 
nauce. 

„Delikatesy". Tym razem stoi przeue 
mną zaledwie dziesięć osób. Nagle zJa-

wla się wyfioczona paniusia, która chy• 
ba dwadzieścia lat temu przekroczyła 
wiek balzakowski. Ponieważ prze niepo-
11amowanie naprzód, przybierając minę 
walczącej Amazonki, osmielam się zwro
Cić jej uwagę: 

- Mada1ne„. 
- A co7 
- Podziwiam ruchliwość pani zgrab-

nych nóżek„. Ale proszę mieć na wzglę 
dzie mój siwy włos. Przecież łaskawa 
pani mogłaby być co najmniej moją 
córką! . 

Paniusi w karakułach pokraśniały z ra 
dosci suto zmarszczkami poorane lica. 
a po chwili dotarł do moich uszu kom
plement, jakiego nie słyszalem w mło
dzieńczym wieku: 

- Czarujący nlężczyzna! 
Po upływie kilku minut dama, ktOra 

t~k mile połechtała mój słuch, znala>oła 
się przed ladą i kupuje dwie pomarań
cze. Prosi o średnią wielkość. 

- Te są stanowczo za duże! 
- A może te? 
- Takie pomarszczone?! 
- Proszę pa11i - proponuje sprzedaw-

czyni - może pani wybierze sobie sa-
n1a ••• 

- A cóż to ja jestem - replikuje mo
Ja niedawna sąsiadka - absolwentką 
szkoły handlowej7 To pani powinna znac 
się na owocach południowych, a nie Ja! 
Zdumiał nmie kamienny _f>pokój eks

pedientki_ której praca, w "'1arę zlJ!iża
nia się świąt, staje się coraz hardziej 
nerwo~'a. 

Ale nie bądźmy zbyt szczodrzy w 
poc11walach? Już sprzedawczyni w naJ
bliższym stoisl(U „nabiał-pieczyWo" nic 
umie w dostatecznej mierze opanowae 
gestykulacji, ani cisnących się na wargt 
slów. 

S1wowlosa klientka nabywa bocbeneK 
chleba, a odsunąwszv go jednym palcem 
prosi o bar<lziej wypieczony. 

J::kspedientka piorunuje ją wzroK1em: 
- Czy pani nie wie, że dotknięty to-

·war uważa się za sprzedany? ..._ 
• Jednakże to samo oburzone dziewczę 
za ladą, obsługując następną klientkę, 
s1ęe:a po bull<ę „paryską" tymi samymi 
paluszkami, w l<tórych parę sekund te
mu miętosiło dwa brudne banknoty I 
mało apetyczny bilon„. 

Jedynie przed stoiskiem wyrobów wę-
011niarskich o<lczuwam lekką tremę. To· 
też nie od rzeczy będzie, gdy zaapeluJę 
do obywateli wytwórców świątecznych 
k.1ełbas i szyn~k: Produkując je, stosuJ
c1e zasadę Pliniusza starszego który 
n1espelna dwa tysiące lat temu 'użył po 
raz J?terwszy ~łów: ,,cum grano salis -
z ~ 1 ar e n_k ie n1 soli. .• ". Nie przesa. 
lajc1e, na IItość Boska, mięsnych prze
tworow, a zwlaszcza serdelków i pa
rówek! I pozwólcie, że :zakończę dzisieJ
sze miga_wki anegdotą, która podobnQ 
nuała mieJsce w Edynburgu, 
~1eScil~ si~ tam '~ jednej kamienicy 

dwie sąsiaduJące o scianę wędliniarnie. 
Gdy monarcha brytyjski odwiedził stoli· 
cę Szkocji, jeden z masarzy umieścił na 
wystawie dużych rozmiarów plakat z na 
p1sem: „Jego Królewska Mość spożyJe 
dziś na śniadanie moje parówki". 

Przebiegly konkurent eksponował na 
sąsiedniej wystawie tych samvch roz
miarów .wrw!eszkę, na której wypisano 
olbrzy_mun1 literami pierwsze słowa an
g1elsk1ego hymnu: „Go<l saye the 
Kmg?» („Boże, cho1i króla!"). 

HORACY SAFRIN 



Budżet Polesia na 
Na ostatniej sesji DRN t.bctz 

l'olesie radni uchwalili pła n i 
budżet na rok. przyszły. :t:amy 
ka się on kwotą 183.422 tys. zt. 
Przeszło 1/4 proc. środków fi
nansowych przewidziana Jest 
na kapitalne remonty. 39 bu 
dynków z 260 izbami znajduJą 
cyeh się w złym stanie tech
nicznym ulegnie rozbiorce. 
Dzięki kapitalnym remontom 
Ulic, Polesiu przybędzie 2.6 km 
nawierzchni szlachetnych. 
Otrzymają ją m. in. ul. A. 

Ha półkach księgarni 

Struga od Gdańskiej do Huto
ra, Gdańska od Struga do Ko 
pernilca i Kopernika od Gdań
skiej do Żeromskiego. Chodni
ki na1Ha\\·ione zostaną na po· 
wierzchni IO tys. metrów kw. 
uzielnica w7.bo~aci się o 125 
nowych punktów świetlnych , 
a 25 punktów bedzie zmoder
mzow:>nych. W dziedzinie kul
tury Polesie otrzyma b1bllo
tekę w osiedlu Gwiazdowa. 
Mieszkańcy Polesia przonul'I 

cy w czynach społecznych rów 
nież i w przyszłym roku prag 
ną pomóc w realizacji planu. 
Przewiduje się że wartosc 
Prac wyniesie ponad 9 mln zł. 

rok 1969 
W czynie społecznym wybu11u 
je się np. boiska przy 6 szko
łach. 

Radni w dyskusji podkreślali 
konieczność z1nobilizowania sił 
w przedsięhiorstwach budowla 
nych w celu ,vy\viązania się z 
zadali nakreślonych planem 
re1nontów huclynkó\v. Tegorocz 
ny plan, niestety, nie został w 
peln1 \vykonany i jeśli nie na 
stąpi poprawa stylu pracy. to 
samo grozi w p;zyszlym roku. 
Tę uwagę adresowano równiez 
clo Zjednoczenia Przedsię
biorstw Gospodarki Komunal
nej. 

11~as.) 

PROZA. BIOGRAFIA 

B. Nawrocka - Tajemnicza 
katarynka. Iskry 1968 r., str. 
olO, zł 6. z. Kaźmierczuk - Po
:i:egnanie taboru. Wyd. Lub. 
1968 r„ str. 170. zł 16. E. Sz~l
burg-Zarembina Rzeka 
kłamstwa. T. I/IV. PIW 1968 
r., opr. pl„ zł 100. Wł. Ter
lecki - Gwia zda Piołun. PIW 
1968 r ., str. 210, zt 15. St. Go
szczu rn y - Mewy. Wyd. Mor 
skie 1968 r„ str. 240, zł 20. M. 
Kann - Niebo nieznane. MO'J 
1968 r„ str. 270, zł 18. J. Je
sionowski Nieosądr.ony. 
C_zyt. 1968 r„ str. 180, zł 11. A. 
Jaroszewicz - Libretto finan
sisty. Czyt. 1968 r ., str . 250. zł 
23. St. C zycz - Nim zajdzie 
ksii:życ. Wyd. Lit. 1968 r„ str. 
300, zt 15. R. Kapuściński -
Kiq(iz schodzi z konia. Czyt. 
1968 r„ str. 140. zt 10. H. Boli 
- Zwierzen ia clowna. Czyt. 
1968 r „ str. 370, opr. pł„ zł 22. 
T. Bre7.a - Uczta Baltazara. 
Czyt. 1968 r., str. 600, opr. pl„ 
zt 28. K . Strzelewicz - Kibic. 
Iskry 1968 r., str. 240, zł IO. 
W. Sulewski - Na partyzanc
J..ich ścieżkach. Iskry 1968 r„ 
str . 220, zł 9. Corot w oczach 
Własnych i w oczach przyja
ciół. PIW 1968 r., str. 290, opr. 
pł., zł 30. 

Mile podziękolvanie„. 

Łódzkie Zakłady Włókien
nicze Przemy.stu Tel c:1owego 
tH uto;·a 42) odwiedzili prted
stawiciele KO PZPR i D:HN 
Bałuty oraz pierw,zoklas:ści z 
n Szkoły Podstawowej lm. T. 
Kościuszki. Przyszli oni. aby 
pndziękować w imieniu wszy
stkich uc7.niów klas pierw
szych z dzielnicy bałuckiej, 
załodze i dyrekcji tych z~kła
dów za wykonane w czynie 

społecznym chusty ze znakiem 
Stop! dziecko na jezdni. Ozi.e 
ci zwiedziły zakład i o obi„ 
ście podziękowały załodze wrę 
czając upominki w postaci 
lalek, które same wykonały. 
Pierwszoklasiści pod kierun
kiem wychowawczyni pani R. 
Łukaszczyk, przygotowali rów 
nież na tę okazję program 
artystyczny. (eo) 

Foto: L. Olejniczak 
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\ tódzkie Zakłady Gastronon1iczne - Bary ! 
• • I ZAPRASZAJĄ PT KONSUMENTOW • • • • • • • ! 
I 

' 

do otwartego po remoncie baru oraz kawiarni 

•• ................................ , ..................................................... . 

OGŁOSZENIA DROBNE 
K.OROŃSKA - ginekolog, po
niedziałki - czwartki, siedem
nasta - osiemnasta, Zielona 
u. 62775-g 

SPOLDZIELNlA Pracy Leka
rzy Specjalistów „Zdrowie" 
wykonuje w punkcie usługo
wym przy Al. Kościuszki 67 
wszelkie zabiegi ginekologicz
ne oraz przeprowadza badania 
histopatologiczne i cytologicz
ne. Tel. 382-90. 8736 k 

Dr Jadwiga ANFOROWICZ -
weneryczne, skórne 16.30-19, 
Próchnika 8. 63443-!( 

Dr med. ZIOMKOWSKI specja 
lista weneryczne skórne. DOM z dużą parcelą, w Ozor

kowie zaraz sprzedam. Wiado 
mość, Lódż, Bracka 43 m. 12. 

Szesnasta dziewiętnasta. 
Piotrkowska 59. 62865-g 
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Pedaeoe:c ln a Biblioteka Wojewótlzka 
u]. Piotrkowska. 179, tel. 242-50 

zawiadamia swoich czytelników, że dla ułatwienia 
wykorzystania jej bogatego księgozbioru 
otwarta będzie od 2 STYCZNIA 1969 r. 

w nastepujących godzinach: poniedziałki - czytel
nia w godz. 14,30-20, wypożyczalnia 14,30-19. 
W pozostałe dni tygodn~a czytelnia w godz. 9-20, 
wypożyczalnia 9-19. 

" •••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••••• 
U kogo zgaśnie światło 

W dniu 19.12.1968 r. w godz. od 7 do 16. 

Ulice: zagajnikowa, Niemojewskiego, Brudzińskiego, Jonsche
ra, Miarki, H. Wolff. K olil1skiego i Okopowa od Zagajnikowej 
do Miarki. 9052-k 

ANI TEN 
NIE UCHRONI TWEGO MIENIA W MIESZKANIU 

JESLI l'll"IE UBEZPIECZYSZ GO OD OGNIA, 

KRADZIEŻY, RABUNKU, ZALANIA 

w PAŃSTWOWYM ZAKŁADZIE UBEZPIECZEŃ 
iódź, Al. Kościuszki nr 57, tel. 455-10 

Składka .roczna za wszystkie ryzyka łącznie wynosi 
2 złote od tysiąca złotych sumy ubezpieczenia. 

;..... .... _ ...... „ ................................................. ---------~· 

OKUUSTYCZNY Gabinet Le
karski prowadzi Spółdzielnia 
Pracy Lekarzy Specjalistów w 
sklepie Foto-Optyki w Łodzi, 
ul. Piotrlrnwska 111, te!. 321-17. 
Leczenie i dobieranie szkieł na 
miejscu. 8919-k 
„\VARSZAWĘ", „Trabanta" 
okazyjnie kupię. Oferty 
„63304" Prasa, Piotrkov:ska 96. 
„WARSZAWĘ" - rok 1962, z 
przyczepą sprzedam. Łódź, 
Franciszka 3. 63317-g 

„Sl{ODĘ" nowoczesną zamie ... 
nię na „Wartburga„ nowocze
snego. Tel. 532-16. 63335-g 

PIANINO marki „Seiler" sprze 
dam. Lipowa 31 m. 2. 53227-g 
WACHLARZE strusie, pióra 
strusie, zakupi Teatr Nowy. 
Zgłoszenia Zachodnia 93, dział 
zaopatrzenia. 63126-g 
TELEWIZOR i radio - kupię 
ewentualnie uszkodzone. Gdań 
ska 56 - 11. 63466-g 

TAPCZAN, łóżko, bibliotekę, 
stolik reflektor, płyty gramo
fonowe sprzedam. Wólczańska 
79-13, prawa oficyna. Wi Pczo
rem. . 63305-~ 
TAKSOMETR „Argo" sprze
dam. Łódź, Jagiellońska 2 m. 
2. 63315-g 
ATLAS świats sprzedam. Cena 
I.OOO zł. Tel. 292-66, od godz. 
16. 6332'!.:_g 
PUDELKI sprzedam. 554-79. 
__________ 6_3_338-g 

BIBLIOTEKĘ, kredens - no
woczesne sprzedam. Braty
sławska 15 m. 19, godz. 17-19. 
2 POK-OJE;--kilc·11nię, kwate
runkowe, rozkładowe, o metra 
tu 44 m kw. w blokach, wy
s oki patter (loggia) ul. Spor
na. zamienię na podobne 2 po 
koje z kuchnią koniecznie I 
lub II piętro o metrażu około 
50 m kw .(może być spółdziel 
cze) w tej samej dzielnicy lub 
okolicy Ronda Titowa. Tel. 
533-41, 447-45. 63473-g 

2 POKOJE z kuchnią, bloki -
Teofilów - do wynajęcia na 
rok. Oferty „63306" Prasa, 
Piotrkowska 96. 
LOKALU przemysłowego w 
Łodzi o pow. ponad 30 m kw. 
z siłą, światłem (pożądana wo 
da) - poszukuję. Oferty 
„63307" Prasa. Piotrkowska 96. 
SAMOTN~l\; pracująca-poszuku 
je sublol<atorski~go pokoju z 
niekrępu_jącym wejściem lub 
pomieszczenia. Oferty „63332" 
Prasa, f'._iotrl~ska_9G_. ___ _ 

MĘŻCZYZNA lat 30 poszukuje 
sublokatorskiego pokoju. Ofer
ty „63342" Prasa, Piotrkowska 
96. 

MIESZKANIA sublokatorskie
go poszuku1ę. Włodarczyk, 
Piotrkowska 59-22. 63347-g 

STUDENTKA poszukuje poko
ju w śrónmieściu. Tel. 312-92, 
godz. 19-21. 63357-g 

UCZNIOW zaniedbanych i ma 
jących trudności w nauce 
przygotowuje ma~ister Zabor
ski, Nawrot !3-8 front, l!!__E: 
KOREPETYCJE: matematyka, 
fizyka. Tel. 577-97 mgr Cichoc
ki. 

CO? gdzie? KIEDY? 
WAŻNE TELEFONY 

Informacja telefon. 
Straż Pożarna 
Pogotowie Ratunkowe 
Pogot. MO 07, 400-00, 
Informacja PKP 
łnformac.ia PKS 
Pomoc drog. PZM 

TEATRY 

03 
08 
09 

500-00 
581-11 
265-96 
533-09 

TEATR WIELKI g. 19.00 
„Kniaź Igor" 

TEATR POWSZECHNY 
g. 16 .00. 19.15 „Kawior i ka
szanka" 

TEATR NOWY - godz. 15.00 
11 Czerwone pantofelki'', g. 
19.15 .,Re\vizor" 

l\IAŁA SALA - nieczynna 
!'EA l"H JARACZA (w .a11 rea

tru Rozmaitości) i;:odz. 15.00, 
„Przed\:vlośnie", godz. 19.00 
„Każdy kocha Opalę" 

'.l'EATR „7.15" - godz. 19.15 
1~ \V czepku urodzona„ 

OPERETKA - g . 17.00 „Dzię
ktt.ię Ci, E\VO'' 

TEATR PINOKIO - g. 17.30 
,,Niespodzianka Pinokio" 

TEATR ARLEKIN - nieczyn
ny 

Fil.HARMONIA (Narutowicza 
20) godz. 19.30 - Inaugura
cyjny k oncert muzyki pol
skiej. Zespoły kameralne 
PFŁ. Kwintet smyczkowy. -
Kwintet instrumentów dę
tych. Soliści - Lidia Sko
wron sopran, Zdzisław 
Krzywicki - bas, Zenon Ho
dor - skrzypce, Kiejstut Ba
cewicz - fortepian. W pro
gramie: A. Jarzebski, M. 
ll! ie lczewski, K. Szymanow
ski, '.l'. Paciorkiewicz. 

MUZEA 

MUZEUM HIS roan Wf.O· 
KlfiNNlf l'WA (Ul. Piotrkow
ska 292) czynne od godz. 
10-17 

MUZEUM RUClIU REWOLU-
CYJNEGO (Gdańska 13) 
czynne od godz. 11-18 

MUZEUM SZJ UKI (Ul. W!ęc
kowsk!eit<' 36) - czynne w 
godz. 11-19 

MU/'.Hl~l i'.ArF.DHY EWOLU· 
CJONl'l.MU UŁ (Park Slen
ktew1c1 a1 - czynne od 
g'ldZ. 10-17 

Ml ZF'U'l AKCHF.OLOGJCZNB 
l EI OGRAFlCZNE (pl. 
Wolności 141 - czynne w 
godz. 12-18 

KIN" 

BAŁTYK „Dwa tygodnie 
we wr?.e~oiu" (fr.) od 1. 16. 
godz. 10, 13, .,Anna Kareni
na" (radz.) od l.16, godz. 16, 
19 

PUi ONIA - „Agent o dwOcb 
twarzach" (tr.) od L 14. lf· 
16, u. 18. 19. 

• 

WIS LA „Niezrozumiany" 
(Wł.) od I. 14, godz. IO.OO, 
12.30, 15.00, 17.30, 20.00 

WOI.NOSC - „ostatni watat
ka" (bułg.) od l. 14. godz. 
10, 12, 14; ,,Lalka" (poi.) od 
I. 14, godz. 16, 19 

Wl.Oli.Nl.'\l{Ł - .,l.alka" od 
l. 14 (po i.). st. IO.OO. 13.00, 
1~~0 1900 

ZACHĘTA - ,;wspaniale wa
kacje" (rum.l od I. 14, goclz. 
10, 12.30; „Pięlrno i ból" od 
1. 18 (jap.) gcdz. 15, 17.30, 20. 

ADRIA - „Popiół i diament" 
Od lat 16. (pe l.) gcdz. 
10, 12.30; Pożegnanie z tytu
łem: ,.Julio, jesteś czar1,1ją 
ca" od I. 16 (austr.), .godz. 
15, 17.30, 20 

GDYNIA - „Niewidzialny ba
talion" od I. 11 (jugos!.), 
godz. IO, 12,30, 15, •. Dżingis 
Chan" od I. 16 (ang.), godz. 
17.30, 20 

HALKA - „Jest taki chło
pak" od I. 11 (radz.). godz. 
15.45; .,Miałem 19 lat" od I. 
14 (NRD), godz . 17.45, 20 

CZAJKA - „Hrabina Cosel" 
(poi.) od 1. 14, godz. 16.30, 
19.15 

ENERGETYK - nie<:zynne 
1 , IAJA - „zawsze w nie

dzielę" od l. li (poi.), godz. 
15.45; „Fałszywe banltnoty" 
od 1. 14 (franc.) godz. 17.45, 
20. 

LĄCZNOSC - „Człowiek u~ie 
ka" od l. 16 (ang.), godz. 18. 
ŁDK - nieczynne 
!IILODA GWARDIA - „żona 

Lota" od l. 16 (NRD), godz. 
IO, 12.30, 15, 17.30, 20 

MUZA - „Gra uczuć" od 1. 
16 ·(hiszp.), godz. 15.30, 17.45, 
20 

OKA - „ Winnetou" (Ili s.) 
(Jugosl.) od I. Il, godz. 16.00, 
18.00. 20.00 

POLESIE - „Za waszą i na
szą wolność" (poi.) od l. li, 

godz. 17, 19 
POPULARNE - „Leśny pa

trol" (radz.) od l. 7, godz. 
15,; „Pamiętnik pani dok
tor" (fr.) godz. 17, 19. 

PRZEDWIOSNIE - „Hasło 
Korn" (pol1, od 1. 14, godz. 
15, 17. godz. 19. Spotkanie z 
ambasadorem Węgier (seans 
zamknięty) 

PIONIER - nieczynne 
POKÓJ - „.Janosik" od 1. 14 

(czechost.) godz. 15.15; „Bo
haterowie Telemarku" od I. 
14 (ang.), godz. 17.30, 20 

REKORD - „Piękna Angeli
ka" od 1. 16 (franc.) godz. 10, 
12.30, 15, 17.SO, 20 

ROMA „Prawda przeciw 
prawdzie" od I. 16 (USA), 
godz. 10, 12.30, 15, 17„30 zo 

SOJUSZ „Zmierzch cza-
rowników" od 1. 11 (po!.), 
godz. 17, 19 

STOKI - „Harakiri" od 1. 18, 
(jap}. godz. 15, 17,30, 20. 

STYLOWY - STUDYJNE 
„Wątła nić" od l. 16 (USA), 
godz. 15.45, 18 (20.15 - pro
jekcja DKF) 

STUDIO - „Kronika rodzin
na" od 1. 16 (w!.}, godz. 
17.15, 19.30 

SWIT „Najazd Czarneg() 
Księcia" od l. Il (radz.), 
godz. 10, 12, 14; „Przesuń się 
kochanie" od l. 14 (USA) 
godz. 16, 18, 20 

TATRY - Bajki: .,Przygod a 
w lesie", „Mały wyścig'', 
„Literka H". "Robocik"„ 
„Dome·k na kółkach", „Bru
dasek" go dz. 16, 17. Kin„ 
filmów polskich: „Gdz.„ 
jest trzeci król" od I. lł, 
godz. 18. 20 

DYŻURY APTEK 

Cieszkowskiego 5, Piotrkow
ska 127, Tuwima 59, Lin1a110\\1-

skiego 37, Rzgowska 147, Pl. 
Wolności 5, Zielona 28. 

DYŻURY SZPITALI 

Szpital tm. ff. Wolf, ul. f,a• 
giewnicka 34r.l6 - puyjmuje 
rodząc·e I chore gio„lwlogic?.• 
nie z dzie lnicy Bałuty I Wł• 
dzew oraz z dziel nicy Gl.>rna 
z Rej. Porad ni „K"' ul. Ciesz. 
kowskiego 5 I Felińskiego. 

Klinika WAM ul. ~·omal• 
skiej 37 - przyJmu)e rodzące 
l chore ginekologlczn!e z 
d zielnicy Polesie ora.i i d?.lel• 
nicy Górna z Rej. Poradni 
„K" ul. Lecznicza O. 

Il Kłlnrka Poł.·Gin . Al\t„ Dh 
Sterlinga 13 - przyjmuje ro• 
dzące I cbore gioekolog lczn!e 
z dzielnicy Srbdmlescie a 
Rej. Poradni ,.K" ul. Kopcln
skiego 32 i Nowotkl 60 oraz a 
dzielnicy Górna z Rej. Porad„ 
al ,,K". ul. Odrzanska. 

Szpital Im. H. Jor!lana, ol• 
Przyrodnicza 119 - przyjmuje 
rodzące l cbore glnekologicz• 
nie z dzielnicy Sródmle~«le a 
Rej. Poradni „K", uL Piotr• 
kowska 107 I 269 oraz z dziel• 
nicy Górna z Rej. Poradni 
"K", ul. Przybyszewskiego 107. 

Informacje o dyturach szpl<! 
tali lnnycb 1pecJa1nołcl -
tel. 03. 

Nocna pomoc lekar1ka, u14 
Sienkiewicza 137, Lei. 04-U -
zgłoszenia na wizyty domow• 
w godz. 19-:i. Na miejscu 
przyjmowani są chorzy w g~ 
dzlnach- 16-7 • 

Nocna pomoc t>lelęgnlarsk„ 
Al. KoSclustki ł8, tel. 324·09 -
zgłoszenia telefoniczne na Ul• 
b iegi do domu w godzioacb 
11>-6. 

........ ---.... ------,~ .... --.... -------.... ---~-..-.---.... ....__--,~ NIEMIECKI, rosyjski, nauka, 
tłumaczenia . Keppe, Wigury 
12 m. 6, front . 62491-g 
KOREPETYC-JE z przedmio
tów ekonomicznych, języka ro 
syjskiego (pomoc w nauce, pi
saniu opracowań dyplomo
wych). Limanowskiego 28-99, 
Pisera. 6333-1-g 
MATE\tlATYKA - korepetycje 
- Manitius, tel. 558-81. 
ELEKTRO-TECHNIKA=---m-e-
chanika - matematyka, fizyka 
- tel. 236-9G. Krawczyk . 
POMOC--domowa docliodząca 
potrzebna. Swierczewskiego 25, 
prawa oficyna, II p. m. 6, 
po godz. 16. 63410-g 
GOSP0-SIA dochodząca w go
d,inacl' od 7 do 15 - potrzeb
na. Tel. 552-78. 63329-g 
PRACOWNIKA umiejącego WY 
piekać emblematy szkolne na 
praskach z tworzyw sztucz
nych - przyjmiemy. Oferty 
„63351" Prasa, Piotrkowska 96. 
ZGINĄŁ czarny-pu-del-(jestW 
trakcie leczenia nosówki). 
Odprowadzić: Łódź, Urzędni
cza 41 m. 20. 63316-g 
DZIEKANAT Wydziału Rety
serii Filmowej PWSTiF w Ło
dzi unieważnia zagubioną le
gitymację studencką nr 429165 
na nazwisko Francisco Oscar 
Gamardo (Argentyna). 
=----------6:..:3489-g 
DZIEKANAT Wydziału Włó
kienniczego PŁ unieważnia za 
gubioną legit. studencką nr 
14091 Ewy Krysiak, Zgierz, 
Swierczewskiego 77 . 63303-g 
SZKOLA--Cyrulsltiego Łódi, 
Kili!lskiego 46, tel. 335-42 wy
ucza najnowszych tańców. za 
pisy codziennie. 63419-g 
TELEWIZORY naprawy 
ekspresowe i zwykłe. Tel. 
215-81, Wróblewski. 63440-g 
GABINE~kO-smetyczn_y_w 
śródmieściu oddam w dzierża
wę. Oferty „63341" Prasa, 
Piotrkowska 96. 
SKLEPIK kiosk odnajmę. 
Administracja domu, Naruto
wicza 2. 286-p 
CERUJĘ artystycznie gardero
bę i dywany, PawlikJlwska, 
Piotrkowska 94, tel. 247-70. 

--------~----OPERACYJNE 
USUWANIE 
ŻYLAK O W 

kończyn dolnych 
wykonuje 

Spółdzielnia Lekarzy 
Specjalistów „Zdrowie" 

Informacje w kas ie 
spółdzielni, Piotrkowska 

159 lub tel.: 389-50 
w godz. 8-20 

NOWOCZESNY krój damski 
dziecięcy opanujesz pod gwa: 
rancją. Wynalazek Mechliń-
skiej. Nawrot 32. 6202:-g 
WYl"OZYCZALNJA sukien 
ślubnych, wieczorowych. Obr. 
Stalingradu 32, Podniesińska. 
FUTRA, błamy, kołnierze szy
je, przerabia Pracownia Fu
ter: Czesław Matuszewski 
Łódź, Nowomiejska 12. 63481-g 

NAJWIĘKSZĄ ilość ofert po
siada Prywatne Biuro Ma
trymonialne „Syrenka" War• 
szawa, Elektoralna 11. Infor• 
macje 10 zł - znaczkami. 

8978-11 

PRZEROBKI garderoby spod
ni, skracanie płaszczy, kożu
chów, futer. Marczewski, Piotr 
kowska 88. 63:l-OO-g 

ZMIANA ADRESU 
PREZYDIUM DZIELNICOWEJ RA.DY 

NARODOWEJ Ł0Dź-G.0RNA WYDZIAŁ 
ZDROWIA I OPIEK~ SPOŁECZNEJ 

zawiadamia 
wszystkie zainteresowane osoby, że z dniem 
l l.XII.1968 r. 
Referat Opieki Społecznej został przeniesiony z AI. 
Politechniki 32 

NA UL. RZGOWSKĄ 24, tel. «11-10 

~-.... --................. , .... -........ -~-.... ---, .... ---.... -~ 

PRACOWNICY POSZUKIWANI 
fNSPEKTOR~ BH~ - z średnim wykształceniem technlcznY?ll przeszkołen1en_1 k1.erunkowym bhp, tokarza narzędziowego, to
karzy na obrabiarki pociągowe, elektryka na konserwację z III 
gr bhp, elektr.omonte1:ów samocho.dowrch, kierowców z I lub 
li kat. Prawa Jazdy, kierowcę na c1ągn1k, palaczy c. o. i robot• 
ników t~ansportu -yewnętrznego, zatrudnią zaraz Zakłady Mo• 
toryzacy,1ne. w Łodzi, ul. Sk~adowa 41/43. Pracaw systemie dniów• 
kowo-prem i owym: W_arun~1 płacy do omówien ia. Zgłoszenia 
kandydatów przyJmUJe dział kadr w godz 8-14, tel. 297-40. 90-04-11 

ll~lŻYNI~RA ELEKTRY~A, technika ełe~tryka na stanowiskach 
kierownika robót 1 maJst~a w nowo organizowanej grupie ro• 
bót e_Iektrrcznych '!raz k1ero.w!'i~a magazynu branży elektro• 
tecJrni!:zneJ, zatrudni za_raz MieJsk1e Przedsiębiorstwo Robót In• 
stalaCJI Elektrycznych 1 .cieplo"".niczych w Lodzi, ul. Gdańska 
90. Pr_aca. tylko na te~eme ~odz1. Warunki pracy i płacy d() 
oi:nówienia. l~andydac1 wrnn1 zgłaszać się w siedzibie przedail!• 
b1orstwa, III piętro, pokój nr 309, tel. 235-98 wew. 89. 9022-k 

ŁADOWACZY przyjmie natychmiast Łódzkie Przedsi~biorstwo 
Tran.sport'?we Bndo\'~·mctwa w Lodzi, ul. Górnicza 18/36. Zgło· szema: dział szkolenia zawodowei;o i kadr. 9018-k 

PRACO\YNIKOW n_a stanowiska: kierownika Zakładu Uslu In• 
westycyJnYCh z. wrzszym ~.ykształceniem ekonomicznYm i ~rak• tyl<ą w ~akresie mw_estycJ1, organizatora dis inwestycji z wy. ksztalcen~em ekon~m1c.znym. i P!a.ktyką, 2 magazynierów z wy• k~ztałcemem _średn im i znaJOmosc1ą branży chemicznej, k:erow,,. 
mka ~ziału fmansowego z. wyższym wykształceniem ekonomicz• 
nym. 1 praktyką, _ekonomistę ~ wyższym wykształceniem eko· 
nomtczn.Ym do działu ~k!>nom1czn!lgo ze znajomością ::.nałiz 
!lkonomicznych -. przyJm1e Spółdzielcze Przedsiębiorstwo Usług 
1 Handlu w Loclz1, Jaracza 72. Warunki do omówienia w g-odz. 
7.30-15. 9029-k 

PRACOWNI.KA legitymującego się odpowiJdniml kwalifikacjami 
na .stanowisko. konserwatora ekspresów do parzenia kawy, 

przyJmą _Łódzkie Zakłady Gastronomiczne - Bary w Lodzi, ul. 
Obr. Stahngradu 2. warunki pracy i płacy do omówienia w dzia· le kadr. 

9027.k 

EK~NOM~TĘ z .wytszrm lub średnim wykształceniem na sta• 
now1sko kierownika działu. zaopatrzenia, zatrudni przedslębior· 
stwo. państwowe . • Oferty pisemne naJety składać pod nr 9034·k do Brnra Ogloszen. Piotrkowska 96. 9034·k 
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„By pracę uczynić mniej uciążliwą, bardziej bezpieczną i zapewnic godziwy wypoczynek.„" 
, "'! - ..... 

Radio i TV 
Mówi sekretarz ZO ZZ Metalowcó 

Mirosław Piotrowsl<i 
- Na jakich zagadnieniach 

koncent1 uje się głównie w 
chwili obecnej dŁialaJnosć 
Zwit1zku Metalowców? 

- W centrum naszej uwagi 
pozostają sprawy socjalno-by
towe, bezpieczeństwa i higie
ny pracy, a takż<' problemy 
organizaC"yjno - ekonomiczne 
przedsięo1orstw . Organizacja 

Dnia U grudnia 1868 r. 
zmarł 

lat 61, 
tatuś 

nagle, przeżywszy 

najlepszy mąż 

S. tP. 

Inż. ~· 

Andrzej Wrotntak 
Pogrzeb odbęd~ie się 17 

grudnia br. o godz. 15 na 
cmentarzu rzym.-kat, przy 
ul. Ogro.Jlo~vej. 

ŻONA, DZIECI 
I RODZINA 

związkowa wieJ;;:ą w.1gę przy
wiązuje do zape\vnien1a v.,;ypo 
czynku 7'1logom. W ostatnich 
l atach p0w.;taly lub rozbudo
wały się o~roclki wypoczyn
kowe w Dżwirzynic, Hov.rach, 
Sielpi, Kcrpaczu. w br. prze 
bywało w nich ok. 8 ty<. o
sób. Jcś1i dodzć d0 tej i:~zby 
także tych, którzy w r~mach 
sk1ero1va11 uz~·!=:kanych ·~v 1a 
kł.adach luh \V okre~u ·„vyje
chali nn wcz~sy FWP ora' 
tych, }.: :órz:; pr<cby·.yali ~ sa 
Jia!.oriach i innych plr.ców
kach leczniczo-zapob'egaw
czych, j~k ró\vnież pr;nvie 
4 t~·s . dzieci pracowników 
przcm~,·slu elektromaszynowe
go, które przebywały na ko
loniach - 7.asięg tego rodrn
ju św.adczeń okaże się bardzo 
szeroki. 

- Mówił pan o działalności 
związku w zakresie BHP„. 

- W wielu wypadkach przy 
{ p~e~zono decyzję o realiza 
cji nowych mwest;-cj:. ktore 
w rezultacie stwarzają zało
gom prawdzi\vic no\•, uczesne 
w~runki pracy. \\"yn11rnić tu 
mnżn.a nrl\.vy oddział w Łódz
k:ch Zakładach Rad10-.,·::ch, bn 
dowe nowych obiel<tow dla 
z;,'[ im. J. S~rzelcz~;iUl , moder 
.niz.ację od~e·„;ni w \ViFc~lie i 
V.' kutnowsk'.tn 11Krnju". Cią
gle jednak ;nstancje związko 
we dos~rzegaj~ br~ki szczegól 
n'e jeśli chodzi o zap!Ecze so
cjalne. Wiele pomieszcze11 so
cjalnych w,·korzystywanych 
Jest nirzgodnie z pierwotnym 
przeznaczeaiem. 

- Wiele dyskutuje się o nie 
dostatecznym jeszcze udziale 
samorządu robotniczego we 
współ7-Uządzaniu przedsiębior· 
sl\yami. Jak przedstawia się 
ten problem w zakładach pod 
l cglych ZO ZZ Metalowców w 
Łodzi? 

- Oceniamy, iż w 53 zakła 
dach przemysłu elektromaszy
nowego Łodzi i województwa 
samorządy robotnicze są praw 
dziwymi 11 pr.awymi rE:kami '" 
dyrekcji i rzeczywiście wspól 
uczestniczą w podejmowaniu 
ważkich dec,·zji. Choć oczywi 
ście i na tym polu niemało 
jest jeszcze do zrobienia. Są
dzę, że szeroko rozwinięty 
ruch wspolzawodnictwa prze-

biegający w bardzo różnych 
formach, dobrze sluty podno• 
szeniu wyników prqdukcyj· 
nych. IV sztafeta r.obowiąza11 
z okazji V Zjazdu partii , 25-
lecia LWP i 60-lecia Zwiąku 
Meta lowców, przynioola w br. 
efekty obliczone na 107 mln 
zł. Zaś ogólna wartość zobo
wiązań, z których znacz.n11 
W~tf:<:SZOŚĆ już zrealiZO\Vd.110, 
wYnosl prawie 174,5 mln zł. 

Xa ko:niec niech mi \\·o!no 
będz'e, z okazji 60-Jecia na
szego związku, życzyć ponad 
51-tyslęcznej rzeszy metalow
<:ÓW Łodzi i wojewóclztwa 
dalszych sukcesów w prac~'. 
pomySln'>•ci w życiu, spelnie
ria pragnień.„ 

Rozmawiał: J. POTĘGA 

„Czarny rynek" 
handlu dziećmi 

„ Czarny rvnek" handlu 
dziećmi w wielu krajach sta
nowi poważny problem spo
ł eczny - stwierdzili uczestni
cy odbywającego się w stoli
cy Meksyku XX Międzynaro
dowego Kongresu Pediatrycz
nego. Na te nikczemne prak
tyki zwrócił uwagę m. in. dr 
Antonio Prado z Meksyku, 
wsi:azując, że handel dziećmi 
łączy się z mnożącymi się wy
padkami kidnaperstwa. Inny 
z uczestników kongresu, dr 
Ralph Fried z USA oświad
czył, że np. w Sajgonie na 
„czarnym rynku" sprzedaje 
się południowowietnamskie 
dzieci w cenie od 8 do 10 do
larów. 

WTOREK, 11 GRUDNIA. 
. 1968 ROKU 

PROGRAM I 
a.oo Dziennik, 8.20 „Na mu• 

zycznej antenie zesp. rozryw
kowe Rozgl. PR Opola i Gdań 
sk a . 8.44 Koncert życzeń. 9.00 
Gra ork . dęta. 9.20 Utwory 
Fr. Deliusa. 9.40 „Jak się 
strach przestraszył". 10.00 „Ma 
je i listopady" - !ragm. 10.20 
Koncert Ork. PR. 10.50 „U pro 
gu tajemnic mó7.gu". ll.oo 
„Dziwny jest ten !;wiat". 11.30 
(Ł) Gra Ork. Mandolinistów 
ŁRPR. l 1.49 „Rodzice a dt.iec
ko". 12.n5 Wiad. 12.10 Kon
cert z polonezem. 12.45 Rolni
czy kw~drans. 13.CO Koncert 
solist1JW. 1J.2 t• Ka swoj~!'\.ą nu
tę. 13.40 „Więcej, lepiej, ta 
nief'. 14.00 „Kł~n1s:.\l\·o i cz.a
ry" fr.ngn1. H .20 z nas3ych Sial 

koncertowych. 15.00 W iad. 
15.05 Aud. dla uczniów ~ zkół 
średnich. 15.30 Dla dzieci star
szych ,.Zapraszamy na orbi 
tę''. 15.55 „Przezorny za'.vsze 
ubezpieczony". 16.00 „Popolud 
nie z mlodośc'a". 18.40 l\!u ?.y
ka i aktualności. 19.05 „Prak
tyczna Pani". 19.20 „Uprawa 
morza " . 19.35 Recital forte
pianowy. 2G.QO Dziennik. 20.26 
Kronika sportov~·a. 20.40 .,P ry 
nuka" - siuch. 21. 25 Kwa
drans melodii. 21.40 Kompozy 
tor i Jego p'.osenki :..._ A. Ja
nuszko. 22.00 „Pr7ygotowa:iie 
do stud:ów" - f e!. 22.JO Od
powiedzi z różnych szuflad -
Wł. Kopaliński. 22.25 Muzyka 
taneczna. 23.00 II wydanie 
d ziennika. 23.10 Wiad . sport. 
23.10 „S:.'lwetka kompozytora 

- Paul Hindemith", 24.00 Wia 
do mości. 

PROGRAM Il 

ta 21.27 Wiadom. sportowe, 
21:31 Gawędy z dziejów muzy• 
kl. 21.56 Zespół Dziewiątka, 
22.26 Echa europejskich !estl• 
wali muz. - Salzburg 68. 23.111 
„Przeglądy l poglądy". 23.~5 
„Jazr. na dobranoc", 23.50 W1a 
dom ości. 

PROGRAM IU 

17.05 Piosenki mistrz6w 
piosenki. 17.30 „Podwójne n ie· 
bezpiecze1istwo" - od~. , 17.łO 
Weterani rock and rolla. 18.00 
Ekspresem przez świat. 18.05 
Pory roku - czyli żywot lud:t
k i w ocenach naszych satyry
k ów. 18.25 Turniej perkusi· 
stów. 18.40 Gwiazdy we mgle. 
H.00 Mała encyklopedia wiel
k;ego d r•matu - Alfred de 
Musset. 19.30 Piosenkarski tur
n iej miast - Paryż, Rz ym, 
Warszawa. 20.00 Okienko lube! 
skich facccjonist6w. ~.20 No• 
we, nowsze i najnowsze. :łl.oo 
Od zachodu do wschodu słoń· 
ca. 21.ZO Piórkiem Ib isa - !el. 
mi.:7.y~zny. 21.40 Na. poboczu 
w ielkiej polityki. 21.50 R. Wag 
ner - „Lohengrin". 22.00 Fak
t y dnia. 22.07 Gwiazda sledmiu 
wieczorów - Cz. Niemen. 22.15 
Odc. 11 Zwycięstwa„ J. Conra
da. 22.45 J azz znad NewY. 23.00 
Dawne poetki. 23.0ii „Muzyka 
nocą". 

TELEWIZJA 

Dnia 15.XIl.1968 r. po cię
żki ej chorobie opatrzony 
św. sakramentami odszedł 
od nas -jedyny, ukochany 
przyjaciel, ojciec i dziadek 

S. tP. 

Stef an CieśHk 

- Tutaj przede wszystkim 
ciężar pracy spoczy·.va na ko 
misji d/s ochrony pracy i o
kręi;o"vej inspekoj i pracy. Sy 
•tematy~zne kontrole w przed 
~iębiorstv1ach, a takie coraz 
±ywsza działalność 1.300 spo
łecznych in,pektor/Jw spra
wiają, że warunki BHP z ro
ku na1 rok u!e<?<>ją popr<>w!e. 
Poczytujemy sobie, my w<zy
~cy zw:'lzkowcy, za sukces, 
wniesienie do dorocznego "''Y 
czaju je,iennych przegląd6'.V 
w fahrykach, które przepro
wadzane przez organizac ie 
partyjne, rady zakładowe i ro 
botnicze, w szerokim zakresie 
uwz~lędniają problematykę 
BHP. 

- Jakie są rezultaty 
przedsięwzięć? 

tych 

Wystawa orderów 
i odznaczeń wojskowych 

9.30 Wiadomośc i. 9.35 z ty
cia Związku Radzieckiego. 9.55 
K oncert estradowy. 10.25 Kto 
się z czego śmieje? 10.55 z 
dawnych i najnowszych kart 
muzyki polskiej. 12.05 z k ra
ju i ze świata. 12.25 (Ł) Ko
munikaty. 12.30 (Ł) Magazyn 
dla kobiet. 12.45 (Ł) W tanecz 
nych r ytmach. 13.00 (Ł) Nad
wiślańskie przeboje. 13.25 „ Wie 
czór przed podróżą" - !ragrn. 
13.45 Symfoniczne fragm. 14.20 
„Na żołnierską nutę''. 14.45 
„Błękitna sztafeta". 15.00 Czy 
tamy „Ru ch Muzyczny". 15.30 
Melodie znad mazurskich je· 
zior. 15.Sil „Siarka w Grzybo
wie". 16.00 Wiadomości. 16.05 Z 
nagrai1 polskich solistów. 16.45 
(Ł) Aktualności łódzkie. 17.00 
(ł,) „Ciekawe kartki'' - aud. 
17.15 (Ł)· Nowe nagrania Ork. 
Mandolinistów. 17.35 (Ł) „Mu
zyka nie tyL'<o dla wt-ajemni- • 
czonych". 18.05 (Ł) „Słowem 1 
czynem" - aud. 18.30 Moni
tor Nauki Polskiej. 18.ł5 Lek
cja ję~. angielskiego. 19.00 Wia 
domości. 19.07 Alfabet ork. ro;: 
rywkowych. 19.30 „Diamenty 
Wiliamsenu" - rep. 20.00 Stu-

9.00 Język polski (kl. II lic.) 
J. Słowacki - ·„Fantar.y" (W). 
9.40 "Przeciwko bogo,m" -
!ilm fab. p rod . poi. (7. Poz1'.). 
10.55 Dla az.kół: „Język polsld 
(kl. V-VI), z cyklu: „O miej
sce wśród ludzi" (patriotyzm) 
p t. , ,Szara kopert.a" (z Łodzi). 
12.45 „Przysp05oblt!nie rolni· 
cze" (z Łodzi). 13.20 Przerwa. 
U.05 „Przysposobienie rolni· 
cze" (z Łodzi). 15.dO Po!itech· 
n ik a TV: Matematyka (rok I) 
11Pochodne \\ryższych rz,ctówu 
(z Wrocl.awi.a). 16.15 Politechnl 
ka TV: Matematyk.a (I · rok) 
,.Twierdzenie o przyrostach 
skończonych" (z Wrocławia). 
16.45 Dziennik (W). 15.55 Dl.a 
młodych widzów: z cyklu 
„Klub pod Smokiem" - „Ja.k 
dawniej latano" cz. III (z 
Krakowa). 17.35 „Ofen!Ywa 
zdrowia" - z cyklu: „Sied~ 
milionów młodych" (W). 17.50 
„Nowy instytut włókienni· 

b . więzień Radogoszcza, 
mistrz samochodowy, ra
cjonalizator, b . długoletni 
pracownik AZPP „Sandra" 
w Aleksandrowie. 

Kol. ZOFII WEJCHINAND 
kierownikowi dz. planowa 
nia Spółdzielni Inwalidów 
„Swiatowid" wyrazy gl~

bokiego współczucia z po
wodu zgonu 

we Wrocławiu 

Pogrzeb odb<:dzie się w 
środę dnia 18.XII. br.. o 
goclz. 15 z kaplicy cmenta
rza przy ul. Ogrodowej. O 
smutnym tym obrzędzie za
wiadamiają nieutuleni w 
żalu 

CORKI, SYN i CORKA 
ZA GRANICĄ, WNU
CZĘTA, DALSZA RO-

DZINA I GRONO 
PRZYJACIOŁ 

z A w 
EZA 

OJCA 
składają: 

W starym, wrocławskim ra
tuszu otwarta została wystawa 
Gt deróv1. odznaczeń i odznak 
Ludowego Wojska Polskiego. 
Zgromadzono na niej ponad 
300 eksponatów, w tym wiele 
unikalnych. 

Zarząd, Rada Spółdziel

ni, POP PZPR oraz 
współpracownicy 

Oprócz orderów i od znak z 
czasów najnowszych, są także 
dawne, ale obowiązujące nadal 
ordery. Największym zaintere
sowaniem zwiedzających cie· 
szy się gablota, w której pre
zentowany jest Krzyż Wielki 
Orderu Virtuti Militari z 
Gwiazdą. Order ten ustano
wiony został w 1792 r. po bit
wie pod Zieleńcami. Pierwszy 
mi jego posiada~zami byli: 

z SPECJALISTYCZNE 
···········••a•••••a• 

SKLEPY 
•••••••••••• 

E 
Z ODZIEŻĄ 
••••••11•••1111••• 

l\IĘSKĄ •••• „ •••• 

książę Józef Poniatowski i Ta 
deusz Kościuszko. Obecnie je
dynym Polakiem posiadają
cym ten order Jest marszał~k 
Michał Rola-Żymierski. 

· otwa" - program pub!. (ł,). 
18.00 Wiadomości dn ia Ił,). 
18.15 „Poligon" - telewlz;·jny 
przegl~d wojskowy (W). 18.ł5 
„Próby" - miesięcznik kons.u 
menta (z · Łodzi). 19.20 Dobra. 
noc (J. i A.). 19.30 Dltiennik 
(W). 20.03 „Giełda pi01enkf" 

- (W). 20 ,35 „Próba demokracjf" 
- !ilm z cyklu „Drogi i bez• 

Na wystawie wrocławskiej 
znajdują się także: Krzyż 
Walecznych, ustanoWiony w 
roku 1920, „śląski Krzyż Pow
stańczy", „Wielkopolski Krzyż 
Po\vstańczy" oraz medale: „Za 
Odrę, Nysę i Bałtyk", „Za 
udział w walkach o Berlin" i 
inne. Sa także medale „Za 
zasługi dla obronności kr:.tJll", 
odznaki szkół wo,fskowych, 
odznaki dla wyróżniających 
się żołnierzy różnych rodza
jów broni itp. l 

dio Piosenki. 20.25 „ Wódz Słoń 
ca" - odc. 20.35 Z nowych 
nagrań Ork. PR pd. S. Racho
nia, 21.00 z kraju i ze lwia-

droża II R7'ec.:ypospol!tej" 
(W). 21.06 „Starsza siostra" -
film !ab. prod. radz. (Z Porna 
nia). 22.45 Dziennik (W). JJ .05 
Pol!technika TV: Matematyka 
(rok I) - powtórzenie Iz Wro 
cławia). 23.40 Polit~hnlkJi 'TV: 
Matematyka (rok I> - powtó 
r:r:enle (z Wrocławia). 

ul. PIOTRKOWSKA 5S 
•a••a•••••••••••a••••••• 

ul. PIOTRKOWSKA 29 
••a••••a••a•••••a••····· 

JUŻ SĄ DOBRZE 
ZAOPATRZONE 

w MODNE 
płaszcze, kurtki, 

wd:clanlta, spodnie. 
marynarki 

NA SEZON ZIMOWY 
oraz 

SZYKOWNE UBRANIA 
na karnawał 

ZAOPATRUJE 
WPH ODZIEŻĄ 
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STRESZCZENIE POPRZEDNICH ODCINKOW 

W jednym z sopockich hoteli zamordowana 
została k obi eta. Była ona żoną archeologa -
prof. Skoczyńskiego. \V poszukiwaniu morder· 
cy prowadzonym przez Sarneckiego, pomaga 
przebywający na urlopie major Do\\uar. 
Przesłu chanie pierwszego z pode.irzanycb -
prof. Slrnc·•y11skiego doprowadziło zaledwie 
do stwierdzenia, że pożycie jego z zamordo
waną nie u kłacla ło s ię nnjszczęśli\\ iP.i. Major 
JJownar i jego przyjaciel Sarnecki przesłuchu
ją wiele osób, ale nic nie wskazuje na sukces. 
Krąę podejrzanych rozszerza się. Wiele szcze
gOlów wskazywało na to, iż należy szybko prze 
słuchać adoratora zamordowanej, reżysera Ter
nera . Owo przesłuchanie nasuwa obu oficerom 
Wiele podcjrzeit. 

* ... *' 
- Nie było podstaw, żeby go zatrzmać. Co 

d o tego prześcieradła, to mogła się mylić za
równo pokojówka jak i kierowniczka. Wiesz 
przecież, że w takich sytuacjach ludzie wy
myślają najrozmaitsze historyjki. nieraz -,., 
najlepszej wierze. Powiedz mi, Michał, czyś 
ty przesluchiwał portiera? 

- Oczywiście. Jego przede wszystkim. 
- Nie zauważył wczoraj na terenie kogoś 

podejrzanego? 

• 

LOP 
fłR 

- Mówi, że nie. Widzisz.„ tam jest o tyle 
trudna sytuacja, że wieczorem przychodzą na 
tel!"wizjQ różni ludzie z zewnątrz, znajomi 
stałych pensjonariuszy. Portier nie zna ich 
v.szystkich. 

Downar pokiwał glową . 
- Tale To bardzo utrudnia nam robot~. 

Zbrodni dokonano micidzy dwudziestą pierw
szą a dwudziestą drugą. ·l\Iordercą może być 
ktoś z zewnątrz. Wszedł, zRprawił babkę 
czymś ciQżkim i najspokojniej wyszedł: . 

- Ciekawe czym ją uderzył - powiedział 
Sarnecki. 

- Bo ja wiem. Może popielniczką. 
- Dlaczego sądzisz, że popielniczką? 
- Dlatego, że taka duża, ciężka popiel· 

niczka zginęła z polrnju Ternera. 
- Popielniczka i prześcieradło. Ciekawe. 
Downar chwycił Sarneckiego za ramię. 
- Słuchaj. Jutro z samego rana trzeba 

będzie obskoczyć wszystkie skiepy z bielizną 
pościelową w Gdyni, w Gdańsku, w SoI_Jocie. 
Może gdzieś sobie przypomną przysto3nego 
filmowca, który kupił prześcieradło. 

- Dobra. Spróbujemy. Może która z eks· 
pedientek zapamiętała tego amanta. Jeżeli 
to w ogóle prawda, że kupował to przeście-

radło. Nie jest wy kl uczone, że pokojówka 
coś kombinowała. 

D ownar potarł ręce. 
- Chłodno się robi. Chodźmy. Jedziesz do 

Gdańska? 
- Oczywiście. A gdzie chcesz, żebym no

cował? 

Downar był zmęczony. Kiedy znalazł s!ę 
w swoim pokoju, poczuł, że na nic już me 
ma siły. Nie ch ciało mu się nawet przeczy
tać gazety. Wziął prysznic i położył się do 
łóżka. Był pewien, że zaśnie jak tylko przy 
łoży głowę do poduszki, ale nic z tego. Za
ledwie zga~ił światło, mózg zaczął praco· 
wać ze zdwojoną aktywnością. Kto zabił? 
Gdzie szukać mordercy? Jaką obrać taktykę? 
Kto jest podejrzany? Jakie poszlaki? Wlas· 
ciwie nic konkretnego. Profesor, Sabina, Ter
ner ... A może jest w to zamieszany zupełnie 
kio inny? Możo tlo zbrodni okaże się nie
zwykłe, zaskakujące. Cóż on wie o profeso
rowej Skoczyńskiej? Nic, absolutnie nic. 
Zapadł w niespokojny, gorączkowy sen. 

Męczyły go potworne zmory. 
Zbudził się nagle i usiadł na łóżku. p„. 

czątkowo nie wiedział co się dzieje. Słyszał 
tylko jakiś hałas. Dopiero po chwili zorien
tował się, że ktoś się dobija. Wstał, narzu
cił szlafrok i zszedł na dół. Po d rodze zoba
czył wystraszoną twarz swojej gospodyni, 
która ostrożnie wyglądała przez uchylone 
drzwi. 

- Kto tam? 
- Otwórz. To ja - zawołał Sarnecki. 
- Co się stało? 
- Ubieraj się. Jedziemy. 
- Ale co się stało? 
- Znaleziono trupa Ternerowej. 

ROZDZIAŁ D. 

- Uderzenie w tył głowy - powiedział 
lekarz. 

Downar przez chwilę rozglądał się po p~ 
koju hotelowym. 

- Czas zgonu? 
- To stało się niedawno. Między pierw"! 

szą a drugą. 
- Czy pri;ypuszcza pan, panie doktorze, ie 

to uderzenie było jedyną przyczyną zgonu? 
- Chyba tak. W każdym razie najzupeł

niej wystarczającą przyczyną. Ewentualną 
obecność trucizny w organizmie może wyka
zać dopiero sekcja. W tej chwili nie mam 
żadnych podstaw, aby sądzić, że denatka zo 
stała otruta. 

- Czy można zabrać zwłoki? - spytał po
rucznik M akowiak, młody, rosły blondyn, u 
pogodnej twarzy. 

Downar skinął głow11, schylił .się i podni~~ 
z podłogi szeroki pasek do pończoch. 

- Ale gorset babka nosiła - zdziwił. się 
Makowiak. 

- Macie nóż? - spytał Downar. 
Porucznik wyjllł scyzoryk. 

· -Mam. 
· - No to prujcie. tylko ostroi:nie, żeby" do~· 

larów nie uszkodzić. 
- Dolarów? 
- Prujcie, prujcie, nie namyślajcie się. 
Po chwili z paska wysypały się zielone 

banknoty. 
- Fakt, że dolary! - wykrzyknął Mako

wiak. - Same setki. Kurczę pieczone! Bę4zie 
tego z parę tysięcy. · 

Tymczasem Sarnecki zajął się czarną, pia· 
stikową torebką. Wyjął z niej pieniądze, 
pas?.port i bilet okrętowy. 

(Ciąg dalszy nastąpi) (10) 
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